i 


fara numeru 3 zł 


PFROLETARIUSZ% WSZYSTKICH KR4;0P 


+2 MY: 


-ORGAN WK i (ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZE! | 


ROK N (V) 


a." 


— | CZWARTEK 3 3 LISTOPADA 1949 ROKU 


Nr 302. 1207; 
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Sprawa przyjęcia 13 nowych członków do ONZ 


przewleka się w. nieskończoność 


NOWY JORK (PAP) W Komisji 
Politycznej rozpoczęła się dyskusja 
nad sprawą przyjęcia nowych człon= 
ków do ONZ. Komisji przedstawiono 
sprawozdanie 'Rady Bezpieczeństwa, 
które stwierdza, że Radą nie może 
udzielić pozytywnych rekomendacji 
w sprawie przyjęcia do ONZ 13 kra 
jów — Albanii, Bułgarii, Austrii, 
Finiandii,. Iriandii, Rumunii, Portu- 
galii, Weg:er, "Transjordanii, Cejlo- 
nu; Mongolskiej "Republik: Ludo- 
wod Włoch i Nepalu. ck ta 


- Długa dyskusja, która toczy się 
ch tym zagadnieniem 0d trzech lat, 
jest dobitnym świadectwem * tego, 
że angio-amerykańskie koła reakcyj 
ne dążą do tego, by przyjąć do ONZ 
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31 października br. — 
Liednoczenie Przemysłu 
_Włókiea Sztucznych 


wykonało plan roczny 


Pian roczny produkcji Zjed 
noczenia Przemysłu Włókien ` 
Sztucznych został wykonany 
dnia 31 października br. 
tj na dwa miesiące przed 
terminem, i 

"Do końca bieżącego roku 
plan produkcyjny Zjednocze- 
nig zostanie przekroczony © 
ca 18 prot. 


Fiancja przygotowuje się 
do obchodu 32 rócznicy 
Rewolucji Październikowej 


PARYŻ (PAR). — W całej Francji 
odbywają się przygotowania do uro- 
czystego óbchodu 32 rocznicy Rewo- 
lucji Październikowej. Z okazji tej 
odbędą sie manifestacje iwe wszyst- 
kich większych miastach francu- 
skich. Przemówienia wygłoszą przy- 
wódcy Francuskiej Partii Komuni- 


stycznej z Thorezem, Ducłos į Marty 


na. czele. 


Delegacja młodzieży 
Chin Ludowych 
zwiedza Śląsk 


KATOWICE (PAP). — Bawiąca w 
Folsce delegacja młodzieży Chin Lu- 
dowych z członkiem Komitetu Cen- 
tralnego Zwiążku Młodzieży Chi Lu 
dowych gen. Hsiao-Fiua na czele, od 


' wiedziła w dniach 31 października 1 


1 listopada Śląsk, nawiązując ser- 
deczny kontakt z młodzieżą miejsco- 
wych zakładów pracy. 

Goście chińscy zwiedzili kopalnię 
„Zabrze-Wschóa” i hutę „Pokój, in- 
teresując się żywo warimkami pracy 
dórników oraz osiągnięciami socjal- 
nymi, 


Francuzi 
w cbronie 
patriotów 


greckich 


PARYŻ (PAP). Francuskj Komi- 
tet Pomocy Grecji Demokratycznej, 
wystosował do ONZ depeszę, doma- 
pającą się interwencji w obronie pa- 
triofów. skazanych na karę śmierci 
przez faszystowski rząd ateński, Po- 
dobna depeszę przesłał do ONZ 
Związek Młodzieży Republikańskiej, 
której delegacja interweniewała po- 
nadto we francuskim: Ministerstwie 
Spraw Zagranicznych i w ambasa- 
dzie greckiej w Paryżu. 


Komunikat 

w dniu dzisiejsz ym (3 listopada) 
o godzinie 16 — w sali Centralnej 
Szkoły PZPR w Łodzi, przy Al. Ko- 
ściuszki 65 — członek KC:PZPR tow, 
©. Dłuski wygłosi referat na temat 
„O nowych momentach w sytuacji 
międzynarodowej . 

Obecność wykładowców kursów 
partyjnych i konsultantów — którzy 
nie byli obecni na odprawie prele- 
gentów w dniu 26,10. 1949 r. — jest 
obowiazkowz 


jedynie te kraje, w których istnieja 
wygodne dla nich rządy. 

Delegacja radziecka w Radzie Bez 
pieczeństwa próbowała doprowadzi é 
do kompromisu, godząc się na przy- 
jęcie do ONZ szeregu popieranych 
przez blok anglo-ameryt kański kra= 
jów pod warunkiem nie stosowania 
dyskryminacji wobec przyjęcia do 
ONZ Rumunii, Bułgarii, Albanii, 


Węgier : Mongolskiej Republiki Lu- | 


dowej. Jednakże ta kompromisowa 
propozycja delezacji ZSRR została 
cdrzucona przez blok anglo-amery- 
"kański, 


Projekt australijski 
i projekt argentyński 


Na ostatnim posiedzeniu Komisji 
Politycznej rozpatrywano dwa pro- 
jekty rezolucji: 1) projekt Austra- 
li: zżalecający Generalnemu Zgro- 
madzeniu zwrócenie się do Rady 
Bezpieczeństwa z żądaniem ponow- 
nego przestudiowanią sprawy przy- 
jęcia do ONZ następujących krá- 
jów: Włoch, Portugalii, Transjorda- 
ni, Nepalu, Irlandii, Finlandii, Cej- 
lonu, Austrii i „Republiki* polu- 
dniowo-koreańskiej i 2) projekt ar- 
gentyński, zalecający zwrócenie się 
do ' M:ędzynarodowego Trybunału 
Sprawiedliwości z prośbą o „wyjaś- 
nienie' czy Generalne Zgromadze- 
nie ma prawo przyjmowania no- 
wych członków do ONZ niezależ- 
nie od tego czy Rada Bezpieczeń- 
stwa udzieliła swych rekomendacji 


Jasne jest, że argentyński _ pro- 
jekt rezolucji jest kolejną próbą 0- 
bejścia Rady Bezpieczeństwa i zasa- 
dy jednomyślności wielkich mo- 
carstw. Projekt ten jest sprzeczny 
4 Kartą ONZ, która przewiduje, że 
Zgromadzenie Generalne ma prawo 
przyjmować nowych członków je» 
dynie na podstawie zalecenia Rady 
Bezpieczeństwa, przyjętego przez 
wszystkich stałych członków Rady. 


Przedstawiciel ZSR Carapkin 
zdemaskował manewry bloku anglo- 
amerykańskiego wa tej sprawie; 
Wskazał on, że główna przyczyna 
impasu w jakim znalazła się ONZ 
w sprawie przyjmowania nowych 
członków połeza na tym, iż USA i 
Anglia nie kierują się w tym wypad 
ku Kartą ONZ, 


AWA Z AO nn a 


patiami dla reżimów  politycznyćh 
niektórych krajów oraz swą wrogoś 
cią wobec demokratycznych ustro- 


jów innych krajów. g 


Oszczercza kampania 
USA i Anglii | 

przeciwko państwom 

demokracji ludowej 


USA i Anglii przyświeca jeden cel 
— nie dopuścić do przyjęcia do ONZ 
Albanii, Mongolskiej Republiki Ln- 
dowej, Bulgarii, „Węgier i Rumunii. 
Stany Zjednoczone i Anglia ucieka- 
ją się przy tym do oszczerczej kam- 
panii przeciwko tym krajom. 


Sprzeciwiając się przyjęciu do 
ONZ Bułgarii, Węgier i Rumuni — 
Stany Zjednoczone i Anglia narusza 
ją przyjęte w Poczdamie zobowiąza- 
nia oraz traktaty pokojowe zawarte 
z tymi krajami. 


Aby zamaskować swe stanowisko, 
koła reakcyjne USA i Angli: wraz 
z kołami reakcyjnymi innych kra- 
jów składają oszczercze deklaracje, 
% zwi azek Radziecki rzekomo sprze 
ciwia się przyjęciu do ONZ: Włoch 
i Finlandii. 


Twierdzenia takie pozbawione są 
wszelkich podstaw. ZSRR nie sprze 
ciwia się przyjęciu do ONZ Włoch i 
Finlandii wraz z innymi państwami, 
lecz nie może się zgodzić z takim sta 
nem rzeczy, by w sprawie przyję- 
tia do ONZ traktowano inaczej proś- 
bę Włoch i Finlandii, a inaczej proś- 
bę Bułgarii, Węgier i Rumunii. 


Najbardziej oburzającą rzeczą — 
oświadczył. Garapkin — jest fakt,że 
USA jawnie wykorzystują to zagad- 
nienig jako Środek zemsty politycz- 
nej, nacisku nolitycznego, a nawet 
szantażu wobec krajów demokracji 
ludowej. Tym się tłumaczy, że Sta- 
ny Zjednoczone, usłużnie popierane 
przez swych satelitów prowadzą dzi- 
ką kampanię oszczerstw przeciwko 
Bułgarii, Węgrom į Rumunii. 


Sprawiedliwe 
stanowisko ZSRR 


Stany Zjednoczone zapominają, że 
w przygotowaniu Karty ONZ brało 


Emich politycznych i py 
nych. Stany Zjednoczone” usiłują na 
rzucić wszystkim. pogłąd, że ich 
własne egoistyczne interesy, į rachu- 
by polityczne są identyczne z zada- 
niami i celami ONZ. Kampania Sta 
'nów Zjednoczonych jest aktem zem 
sty politycznej wokbce krajów demo 
kracji ludowej, środkiem nacisku po 
litycznego na kraje, do ustroju któ- 
rych USA i Anglia sine się z 
wyjątkową wrogością. 


‘Jeśli. chodzi o stanowisko IZSEK 
— końtynuawał: Carąpkin: — jest o- 
no całkowicie obiektywne i spta- 


wiedliwe. ZSRR kieruje się wspól- |. 


nymi interesami ONZ, a nic swymi 
sympatiami dla tego, lub innego pań 
stwa. ZSRR domaga się, hy sprawa 

przyjęcia nowych członków do ONZ 
była zadecydowana bezzwłocznie w 
tym duchu, by prośby wszystkich 13 
państw zostały uwzględnione, Dele- 
gacja ZSRR uważa przy tym za ko- 
nieczne podkreślić, że chociaż istnie- 
ją poważne podstawy do wystąpienia 
przeciwko przyjęciu do ONZ nie- 
których państw — jednakże ZSRR 
kotów jest wycofać swe zastrzeżenia 
pod warunkiem, że nie bedzie stoso 
wana dyskryminacja w tej sprawie 
wobec Albanii, Mongolskiej Republi 
ki Ludcwej, Rumuńii i Węgier, 
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Rząd Attlee — bevina 


ogłosit program zarządzeń gospo- 


darczych, który spowod uje "dalszy katastrofalny spadek sto- 
py życiowej robotników angielskich, W ten sposób olbrzy* 
mie wydatki zbrojeniowe przerzucone zostaną. na barki bry 
tyjskiej klasy robotniczej. 


(Z gazet) 


- Anglia — w labourzystowsko- amerykańskiej 
„wyżymaczce"” 


10044040407000404440000000000900000000400404404000024 totoro 


Komitet Ekonomiczny Rady Ministrów- 


44040034409000900034049509 


powołał komisarza gospodarki energetycznej 


. WARSZAWA (PAP), —-W celu zra 
cjonalizowania i usprawnienia: gospo 
darki energetycznej, Komitet Ekono- 
miczny Rady Ministrów na posiedze- 
niu prezydium powziął uchwałę e po 
wołaniu komisarza gospodarki ener- 
„getycznej. 

, Do zadeń komisarza będzie należa- 
ła m in. kontrola stosowania właści- 
wych surowców energetycznych do 
wytwarzania energii (elektrycznej, 
gazowej, cieplnej itp.) orąz nadzór 
nad racjonalnym przetwarzaniem 


tych surowców na różne rodzajo ener 
gii. Komi saiz bedzie miał nadżór nad 
zużyciem, enorgii przez głównych od 
biorców — zgodnie ż interesami qo- 
spodarczymi Państwa, 

Na wniosek ministra skarbu, Ko- 
mitet Ekonomiczny przyjął projekty 
uchwał kady Ministrów w sprawie 
„Badania statutów Bankowi Inwesty- 
cyjnemu i Bankowi Komunalnemu 
oraz podjął uchwałę w 'sprawie sta- 
tutu Gminnych Kas«e Spółdzielczych. 


Plan Was skalia godni w interesy Wszystkich pracnjącyc 


Metalowcy całego Świata poprą strajk metalowców USA 


PARYŻ (PAP). Sekretarz wydzia- | wać zdobycze społeczne wywalczo- 


łu branżowego metalowców Świato- 
wej Federacji Związków Żawodo- 
wych — Jourdain, mówiąć o sfraiku 
500. tys.” metałowców 
przemysłu metalurg:cznegóo W: Sta- 
nach Zjednoczonych trwającym już 
cały miesiąc, oświadczył dziennika- 
rzom: potężny ten strajk oznacza, że 
plan Marshalla wymierzony jest tak 
że przeciwko amerykańskim masom 
pracującym. - 

Oznacza on, że Tobotnicy. SME 
kańscy zmuszeni są prowadzić wal- 
kę o system ubezpieczeń społecz- 
nych, który nie istnieje w USA. W 
tym samym czasie na rozkaz swych 
amerykańskich mocodawców .« koła 
rządzące i przedsiębiorcy krajów 


lecz swymi sym- | udział ponad 59 państw o różnych | marshallowskich usiłują zlikwido- 


Rząd izraelski przystąpił do obozu podiegaczy wojenny 


KP Izraela piętnuje przemówienie premiera Ben-Guriona 


TEL AVIV (PAP) — W Tel Avi- 
vie opublikowano rezolucję KO Ko- 
munistycznej Partii Izraela, przyję- 
tą w związku z wygłoszonym nieda:y 
no przemówieniem premiera Ben-Gu- 
riona. 

Centralny Komitet  Komunistycz- 
nej Partii Izraela — głosi rezolucja 
— potępia przemówienie premieca 
Ben-Guriona, wygłoszone 28 paź- 
dziernika na kongresie partii Mapai 
(prawicowi socjal-demokraci), Prze- 
mówienie to wymierzone było prze- 
ciwko Partii Komunistycznej Tzrze- 
la, przeciwko partii Mapam (zjedno- 
czona partią robotnicza), przeciwko 
ZSRR i krajom demokracji ludowej. 

Rezolucja podkreśla, że tego rodza 
ju polityka ma na celu odwrócenie 
uwagi mas ludowych od ostrego kry: 
zysu gospodarczego, od wzrąstające- 
go bezrobocia i od ataków na płace 
robotnicze. 

Ostatnie przemówienie premiera 
Ben-Guriona — stwierdza dalej re- 


ZA SE "COC OCITO OIOI IIOS 


"Przemysł włókien łykowych | 
— wykonał 
plan roczny 


Centralny Zarząd Przemysłu 
Wiókien Łykowych melduje o 
wykonaniu rocznego planu pro- 
dukcyjnego w dniu 2 listopada rb. 
o godz. li-ej. 

Osiągnięcia te zawdzięczać ga- 
leży w'pierwszym rzędzie spraw- 
nej działałności -załóg fabrycz- 
nych, czołowym przodownikom į 
ofiarnej pracy ogółu uspołecznio- 
nych pracowników zatówno 
przez wykonanie zobowiązań pod 
jętych w ramach uroczystości 
1-Majowych i Czynu Lipcowego 
— jak i reałizowanie zadań współ 
zawodniciwa pracy. 


zolucja — dowodzi, że przystąpił on 
otwarcie do amerykańskiego obozu 
podżegaczy wojennych, do ich poli- 
tyki „zimnej wojny" ,„, skierowanej 
przeciwko ZSRR i idei komunizmu. 
Rezolucja wzywa wszystkich pra- 
cunjących, by w obliczu niebezpieczeń 
stwa faszyzacji kraju, jawnych wy- 
stąpień przeciwko ZSRR i krajom 
demokracji ludowej, w obliczu gróźb 
pod adresem Komunistycznej Partii 
Izraela i partii Mapam, w obliczu 
zamachu 
robotników — utworzyli front ludo- 
wy dla obrony praw demokratycz- 


w Teatrze im. St. 


'Urocz vsta 


Wejście za zaproszeniami 


na demokratyczne prawa: 


TEE TZ 


W niedzielę, dnia 6 listopada. b.r., 
o godz. 
Jaracza, ul. 


odbędzie się  =* 


z okazji 
32 rocznicy Wiślkiej Październikowej 
Rewolucji Socjalistycznej 


INa akademii referat wygłosi członek . Komitetu 
Centralnego, I-szy Sekretarz, Komitetu Łódzkiego 
i Komitetu Wojewódzkiego EZER — 


Tow. Władysław Dworakowski 


POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ 


nych, poziomu życia mas pracują- 
cych i prawdziwej niezależności 
Izraela. r: 


Utworzenie lewicowego frontu — 
Partii Komunistycznej i parii Ma- 
pam, jako podstawy frontu ludowe- 
go szerokich mas jest drogą, która 
wiedzie do walki przeciwko faszyza- 
cji kraju, do walki o obronę poziomu 
życia mas pracujących, o stałą pracę 
nad 
demokrację i niezależność, 
jaźń g obozem socjalizmu, © utrwa- 
lenie pokoju światowego. 


15-ej i 
Jaracza 27 i 


Akademia 


KOMITET ŁÓDZKI 


PARTII ROBOTNICZEJ 


l 


0 AO A OR enirere reen ins A 


"i „robotników - 


zorganizowaniem emigracji, © weskiego „Verdens-Gang" 
"0 przy- | cji zaproponuje się współpracę w ra- 


ne przez masy pracujące tych kra- 
ŻóW., 

Fakty te świadczą dobitnie — po- 
w. żedziął Jourdgijj — o séi istej wspó!- 
nocie interesów. mas pracujących A- 
metryki i innych krajów. „Świadczą 
one o braterskim sojuszu z mil:o- 
nami ich towarzyszy w ZSRR į kra- 
jach demokracji ludowej, którzy ko 
rzystają z pełnego systemu ubezpie 
czeń społecznych., 


_ Biorąc pod uwagę rozmach walki 
1 wagę jej celów; wydział pranżo- 
wy metalowców ŚFZZ wzywą meta- 
lowców i robotników myśsłu me 
Wokiony o na całym świecie do 
wzmacniania swej jedności w celu 
efektywnego poparcia strajku ame- 
rykańskich metalowców. Zwycię- 
stwo bowiem robotników amerykań 
skich będzie jednocześnie zwycię- 
stwem' wszystkich pracujących. 


Nowy gabinet 


— stare kłopoty 


Bidault szuka pokrycia dla deficytu 


_ PARYŻ (PAP). — Na środę wie- 
czorem . zwołano pierwsze posiedze- 
nie gabinetu Bidault. Na porządku 
dziennym znajdują się sprawy płac i 
budżetu. Rząd Bidault staje od pierw 
szych dni wobec olbrzymich trudno- 
ści finansowych. Na pokrycie wydat 
ków przyszłego roku trzeba znaleźć 
dodatkowo około 300 miliardów fran 


Generalny atak 


bloku atlantyckiego na 


ków.-Niezależnie od tego konieczne 
jest pokrycie ceficytu budżetowego 
w roku bieżącym, wynoszącego oko- 
ło 100 miliardów franków. 
Przewiduje się, że rząd Bidault u- 
cieknie się do podwyższenia podat- 
ków, podniesienia cen benzyny i za- 
łac SR wewnętrznej lub 


Szwęcję 


MOSKWA (PAP) Agencja TASS | — pisze dalej „Verdens:-Gang" — że 


donosi z Osło: 

Zabiegi sił imperialistycznych wo- 
kół przyłączenia Szwecji do agresyw 
nego bloku aflantyckiego wkraczają 
w decydującą fazę. . 

Według doniesień dziennika nor- 
— Szwe- 


mach paktu atlantyckiego. To, co 
jeszcze kilka miesięcy temu wydawa 
ło się utopią, obecnie jest projektem 
bpracowenego planu, Przewiduje się, 


zwrócenie się do rządu szwedzkiego 
z propozycją wzięcia udziału w pak- 
cie atlantyckim będzie. dokonane 
przez Anuylie, Norwegię i Danię w 
imieniu mocarstw paktu atlantyckie- 
go. 

Dziennik daje do zrozumienia, że 
propozycja powyższa `“ pochodzi od 
Stanów Zjednoczonych, które liczą 
na bardzo przychylne: stanowisko w 
tej sprawie szwedzkich kół wojsko- 
wych. 


Ę Obrady konferencji „Okrągłego Stołu" 


dotychczas bez rezultatu 


HAGA (PAP). Obrady t. zw. kon 
ferencj. „Okrągłego Stołu* zbliżają 
się ku końcowi nie bacząc na to, że 
nie podjęto decyzji ani w jednej 
sprawie. Jak donoszą dzienniki jos 


Wykonanie plonów produkcji 


w przemyśle maszyn rolniczych 

WARSZAWA (PAP) — Przemysł 
maszyn rolniczych, który już w dniu 
I maja br. wykonał plan 3-letni, zą- 
meldował, że w dniu 31 październi- 
ka br. wykonał również plan roczny 
za rok 1949. i 

Do dnia 1 listopada br. fabryki 
podległe Zjednoczeniu Przemysłu Ma 
szyn i Narzędzi Rolniczych wyqro- 
dukowały około 320 tys. sztuk róż- 
nych narzędzi, a ponadto wiele | 
siecy ton cześci zamiennych, 


głoszone będą połowiczne decyzje na 
temat utworzenia „Federacji indone= 
żyjsko-holenderskiej", o stworzeniu 
Stanów Zjednoczonych Indonezji 
itd. 

Podkreśla się. że w ciągu ostatnich 
dni przedstawiciel amerykański użył 
silnej presji na uczestników >onfe- 
rencji, domagając się szybkiego za- 
kończenia obrad. 


Dziennik „Trouve* wskazuje, że 0- 
brady konferencji „Okrągicgo Stołu! 
toczą się pod dyktandem Departa- 
mentu Stanu. 


+ 


„Kwestia narodowa 


a leninizm” 


O pracy Józefa Stalina 
Artykuł A, Azizjana na str. 2 
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Socjalizm zapewnił Białorusi 
wspaniały rozkwit i dobrobyt 


KAWOWY 


Nr 302 


| Referat premiera Kleszczewa na jubileuszowej sesji Rady Najwyższej BSRR 


|, MOSKWA. (PAP) Na sesji jubile- [mej Białorusi rozpoczęły nowe rych mieszka ponad 


nszowej Rady Najwyższej Białorus: 


wygłosił referat przewodniczący Ra |' 


dy Ministrów BSRR Kleszczew. 
Przewodbiczacy Rady Ministrów 
Białorusi stwierdził na wstępie swe- 
go referatu, że wielka socjalistycz- 
na Rewolucja Październikowa wy- 
zwoliła naród białoruski ód niewol- 
n:ctwa kapitalistycznego i od ucisku 
narodowego: 10 lat temu — 17 wrześ 
mia 1939 r., bohaterska Armia Ra- 
dziecka przyniosła cierpiącemu na- 
rodowi Zachodniej Białorusi dawno 
upragnione wyzwolenie od ucisku 
polskich obszarników. Naród biało- 
ruski zjednoczył się w ramach jedno 
litego radzieckiego państwa biało- 
ruskiego, Masy pracujące Zachod- 


Na marginesie 


Życzenia 


pana 
Reutera 


Wraz ż powstaniem neohitle- 
rowskiego rządu w Bonn, wes 
szło w modę organizowanie na 
terenie Niemiec Zachodnich ze- 
brań i wieców „przesiedleńców” 
ze Wschodu, na których to zgro 
madzeniach wygłaszane są rewi 
zjonistyczne i antypolskie prze- 
mówienia oraz uchwalanie rezo- 
lucji o najzupełniej prowokacyj- 
nym charakterze. 

Podobne imprezy odbywają 
się również za wiedzą i zgodą 
anglosaskich władz okupacyj- 
nych — w tzw. Berlinie Zachod- 
nim — i właśnie w tych. dniach 
na jednym z tych „przesiedleń- 
czych” zebrań przemówił sam 
„burmistrz” Zachodniego Berli- 
na -— schumacherowiec Reuter, 
wygłaszając pod, adresem ZSRR 
i Polski jeszcze jedną porcję 
kłamstw, oszczerstw i pretensji. 

„Burmistrz' Reuter pozwolił so 
bie m, in. na takie wiełomówią- 
ce stwierdzenie: Gdyby w War- 
szawie był inny rząd, rząd, któ- 
ry p. Reuterowi podobało się na 
zwać „demokratycznym” i „pa- 
triotycznym”, wówczas — mówił 
Reuter — „przesiedleńcy mogli- 
by wródć do swoich domów na 
wschodzie, a my wszyscy jeździ- 
libyśmy do Gdańska, Szczecina 
i Wrocławia bez przekraczania 
granicy niemieckiej”... 

Schumacherowski - prowokator 
z Zachodniego Berlina ma w tym 
wypadku istotnie racię. Gdyby 
w Warszawie był rząd, odpowia 
dający gustom i.. potrzebom p. 
Reutera tudzież jego anglosas- 
kich rozkazodawców, tj. rząd, 
złożony z takich „patriotów” i 
„demokratów”, jak Mikołajczyk, 
Anders, Doboszyński lub Wła- 
dysław Studnicki, który właśnie 
zgłosił się ochotniczo jako świa 
dek obrony w procesie hitlerow- 
skiego zbira — Mannsteina — 
wówczas pragnieniom pp. Reute 
rów słałoby się zadość, a oni sa 


go rżądu nie ma i nigdy nie bę- 
dzie, przeto pobożne życzenia p. 
Reutera pozostaną tylko życze- 
niami, — a my nad jego berliń- 
ską mową zastanawiać się dłu- 
żej nie będziemy. B. D 


NWPAROORENZDKSWACOZNKNNAWNASENUNZNANSZZNNNNARNSUREKNNENNNDOCANNE 


O PRACY JOZEFA STALINA 


„Kwestia narodowa a leninizm* 


(CIAG DALSZY) 
owarzys” Stalin podkreśle, że w 
Związku Radzicesim nowe narody 
socjalistyczne powstały na bazie sta- 
rych narodów burżuazyjnych, po o- 


szczęśliwe życie. 

Zdradziecka napaść hord  faszy- 
stowskieh na Zw. Radziecki przerwa 
ła pokojową, twórcza pracę narodu 
radzieckiego. Setki tysięcy synów 
narodu białoruskiego z bronią w rę- 
ku w szeregach Armii Radzieckiej, 
w oddziałach: partyzanckich broniły 
z poświęceniem radzieck:ej socjali- 
stycznej ojczyzny. Naród. białoruski 
— mówił dalej Kleszczew — nigdy 
nie zapomni, że swe wyzwolenie od 
faszystowskich najeźdźców zawdzię 
cza bohaterskiej Armii Radzieckiej 
£ jej genialnemu wodzowi — Gene- 
ralissimusowi Stalinowi 


Olbrzymie sukcesy 

we wszystkich 
dziedzinach życia 
Następnie Kleszczew  pałkreśl:ł 
znaczne sukcesy w odbudowie į dal- 
szym rozwoju życia gospodarczego 
i kulturainego Białorusi, osiągnięte 


przez naród b:ałoruski pod kierow- 


nictwem partii komunistycznej oraz 
przy ogromnej pomocy rządu ZŚRR, 
CK WKP(b) i Stalina. 

Przemysł białoruski wykonał plan 
pierwszych trzech lat powojennej 
pięciolatki w 109 proc. Zakłady 
przemysłowe pracują przy pomocy 
najnowszej doskonałej technik, bu- 
duje się giganty przemysłu socjal- 
stycznego — zakłady samochodów i 
traktorów. W bieżacym roku liczne 
fabryki i gałęzie przemysłu kończą 
wykonywanie swych zadań w ra- 
mach planu pięcioletniego. 

Znaczne sukcesy osiągnięto w po- 
wojennym rozwoju rolnictwa. W koł 
chozach i sowchozach Republiki zor 
ganizowano 25 tys. ferm zwierzę- 
cych. Powiększyła się l:czba bydła 
rogatego, świń, owiec i ptactwa. 

W ciągu ostathich ctzterech lat od 
budowano na Białorusi 10 tys. wsi, 


2 miln. osób. 
Poważne sukcesy oszągnięto również 
w odbudowie miasta, w dalszym 
ulepszeniu warunków życia pracują= 
cych. 

Także w dziedzinie kulturalnej 
notuje się wielkie sukcesy. Na Bia- 
łorusi czynnych jest 28 wyższych u=- 
czeln:, 110 specjalnych średnich za- 
kładów naukowych, 11.789 szkół, w 
których pobiera naukę półtora mi- 
liona dzieci, 17-tu działaczom biało- 
ruskiej literatury i sztuki przyzna- 
no premie stalinowskie, 


Wspaniały rozwój gospo- 
darki socialistycznej 
w Zachodniej Białorusi 
Zmieniają swe oblicze ziemie B:3= 
łorusi Zachodniej. Podczas gdy py- 
ziom produkcji przemysłowej całej 
Białorusi przewyższy w końcu planu 
pięcioletniego poziom przedwojenny 
o 16 proc. — na ziemiach zachodnich 
Republiki przewyższy on produkcje 
przedwojenną więcej niż dwukrot- 

ie. 

Pracujące chłopstwo Białorusi Za- 
chodniej przekónawszy się o zale- 
tach gospodark: kolektywnej stanow 
czo wkracza na drogę nowego ży- 
cia socjalistycznego. Zorganizowano 
tam 4 tys. Rołchozów, Rząd biało- 
ruski podjął decyzję udzielnia jak 
największej pomocy gospodarce rol- 
nej obwodów zachodnich. Organizu- 
je się dodatkowo 45 stacji imaszy- 
nowo-traktorowych. Dostarcza się 
tam tysiące traktorów, setki samo- 
chodów i kombajnów, dziesiątki ty- 
sięcy maszyn siewhych itd. 

Bujnie rozwija się życie kuhu- 
ralne na! ziemiach Zachodniej Bia- 
łorusi. Tam, gdzie 10 lat temu nie 
było ani jednej szkoły białoruskiej, 
obecnie istnieje sieć 4.230 szkół śred 
nich i 5 wyższych uczelni. Jeszcze w 
1938 r. „połowa ludności Białorusi 
Zachodniej nie umiała czytać ani pi- 


tyzm jest już zlikwidowany, Na Bia- 
łorusi Zachodniej otwarto 10 kin, 
344 kina ruchome, 3 teatry drama- 
tyczne, 6 muzeów, 1.527, bibliotex, 
1.193 świetlic ż klubów wiejskich. 
Zorganizowano tam 274 szpitale na 
8.400 łóżek, w których udziela się 
bezpłatnej pomocy lekarskiej. 

Ze środówiska robotników j chło- 
pów Białorusi Zachodniej w c:ągu 
10 lat władzy radzieckiej wyrosły 
tysiące nauczycieli, lekarzy, inży= 
nierów i agronomów. Ożywiła s: 
znacznie aktywność polityczna mas 
pracujących. Do rad miejskich wy- 
brano w Zachodniej Białorusi 28,874 
deputowanych, w tej liczbie 7.798 
kobiet. 

W rocznicę swego zjednoczenia — 
powiedzieł na zakończenie Klesz- 
czów — naród białoruski przesyła 
gorące słowa miłości i wierności dla 
rządu radzieckiego, partii komuni- 
stycznej, wielkiego wodza mas pra- 
cujących, najlepszego przyjaciela na 
rodu białoruskiego — Stalina. 


czyli skutki pomocy marshallowskiej dia Anglii 


Wbrew niecnym zakusom imperialistów 
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(Rys. Aramowa) 


X 


zadecyduje sam o swym losie 


Zagraniczna prasa reakcyjna za 
wszelką cenę stara się przekonać 
opinię światową, że o losach In- 
donszji zadecyduje rzekomo kon 
ferencja „okrągłego stołu* w Ha- 
dze. Uczestnicy konferencji opra 
cowali już projekty „konstytucji“ 
t.zw. Stanów Zjednoczonych Indo. 
nezji, projekty statutu „Związku 
Holendersko-Indonezyjskiego" itd. 
Organizatorzy konferencji utrzy- 
mują, że uchwalenie tych projek 
tów zdoła rozstrzygnąć problem 


zbudowano 400 tys. domów, w któ= | sać, a w bieżącym roku analfabe- I Indonezji. 


Jednakże — zaznacza ma ła- 
mach „Krasnej Zwiezdy* A, Le- 
ontiew  nierealność podobnych 
twierdzeń stanie się oczywista, je 
śli weźmiemy pod uwagę, że praw 
dziwy gospodarz kraju — naród 
indonezyjski — nie jest na kon- 
ferencji reprezentowany. 

Wzrost aktywności partyzantów 
indonezyjskich powoduje, że ro: 
kowania w Hadze stają się bezpod 
stawne i bezprzedmiotowe. Bo- 
haterski opór narodu Indonezji 
pokrzyżował plamy inicjatorów 


 Wzmocnimy front pokoju i socjalizmu: 
- przez wykonanie zadań planu 6-letniego 


Robotnicy fabryki A-51 do towarzyszy radzieckich: 
w przeddzień 32 rocznicy Rewolucji Październikowej 


WARSZAWA (PAP) — Dnia 31 
października br. załoga stołecznej 
fabryki sprzętu elektrotechnicznego 
A-51 (dawniej Marciniak) z okazji 
zbliżającej się 32 rocznicy Rewolucji 
Październikowej jednomyślnie uchwa 


miast po pracy robotnicy wszystkich 

działów fabryki. ; 
dy przewodniczący fabrycznego 

komitetu PZPR — Bronisław Chiidy 


cjalizm, na sali wybucha entuzjazm. 
Podczas czytania listu raz po raz zry |. 
wają się okrzyki na cześć wodza 
światowego obozu pokoju i postępu 
— Generalissimusa Stalina, na cześć 
braterstwa narodu polskiego z naro- 


strażniczki pokoju. 


decznie nowych osiągnięć w budow- 
nietwie komunizmu, w pomnażaniu 
siły Związku Radzieckiego — prze- 
wodnika w wałce o ideały całej po- 


botniczej ZSRR w ogólnoświatowej | stępowej ludzkości — o pokój i soc- 


podkreśla przodującą rolę kłasy | 


walce mas pracujących o pokój i so-| jalizm. 


My, robotnicy fabryki A-51, — 
stwierdza list — tak jak miliony 
ludzi pracy w całej Polsce, nie 
zapomnimy, że życie nasze i na- 
szych najbliższych, naszą wolną 
ojczyznę i możność pokojowej 


waszej bohaterskiej armii i wiel- 


fabryki A-5t podkreślając, że two- 
rzą wspólne dzieło, dzielą się z to- 
warzyszami rm:eieckimi swymi osiąg 
nięciami. ; 
Przez wykonanie zadań planu 
6.letniego — brzmi dalej list — 
wypełnimy swój obowiązek wobec 


proletariatu całego świata, 
wzmocnimy Polskę, wzmocnimy 
front pokoju i socjalizmu, przy- 
śpieszymy zwycięstwo nad impe- 
rializmem. 

Takie jest nasze zobowiązanie — 


wolucji, która zapoczątkowała nową 


z dna nieszczęść, wyzysku i wojen 
imperialistycznych — do sprawiedli- 
wości, pokbju i dobrobytu.. 

Pod listem w imieniu całej załogi, 
złożyli podpisy członkowie prezy- 
dium zebrania. 


2 


konferencji. Zdradziecka polity 
ka Hatty powoduje wzrastające 
oburzenie narodu indonezyjskie- 
go. Obawiając się gniewu naro- 
du, ten Quissling indonezyjski za 
wszelką cenę stara sié wywołać 
wrażenie, że sprzeciwia się on żą- ` 
daniom swych AN sie i usi 
łuje ich skłonić do  Wysunięcia 
„rozsądnych możliwych do przy 
jęcia warunków. 

Naród indonezyjski w odpowie 
dzi na kolejne próby narzucenia 
mu dawnego reżimu Gdoniakae- 
go, odpowiedział wzmożoną wal- 
ką partyzancką prowadzoną pod 
kierownictwem frontu narodowo- 
demokratycznego. . «- ; 

Partyzanci, którzy dotychczas 
kontrolowali całkowicie rolnicze 
rejony kraju, wyzwalają obecnie 
spod jarzma okupantów również 
i wielkie miasta. Nie dawno za- 
jęli miasto Pagerbarang. 15 paž- 
dziernika agencja ANP podała 
wiadomość, że wojska holenders- 
kie, pod naciskiem partyzantów, 
ewakuowały kilka miast w cen- 
trum Jawy oraz port Pakitan. 


9 października Biuro Poliiycz- 
ne Indonezyjskiej Partii Komuni- 
stycznej, stojącej na czele frontu 
narodowo-demokratycznego; 0pu- 
blikowało specjalne oświadczenie, 


mi i ich przyjaciele polityczni mo || ła wysłanie listu do robotników po- dami Zwiazku Iładzieckiego i na pracy zawdzięczamy Związkowi BECO FIE 3 i r 
gliby „jeździć do enaka, Szcze || krewnych zakładów pracy obwodu |cześć braterskiej Armii Radzieckiej| Radzieckiemu, zrodzonemu z Wiel brzmi zakończenie listu wobec | w którym domaga się ewakuacji 
cina i Wrocławia bez przekra- || moskiewskiego. — wyzwolicielki Polski Ludowej, | kiej Rewolucji Październikowej, | WaS 1 waszego kraj® w rocznicę re- | wojsk okupacyjnych z kraju, od- 


mowy na udzielanie baz wojen- 


czania granicy  niemieckiej”«, W świetlicy fabrycznej, udekoro: f 

Ma pan rację, panie „burmi- || wanej transparentami z hasłami mo-| We wstępie listu robotnicy A-51, kiemu przyjacielowi Polski — to- | erę w historii ludzkości — erę socja- nych mocarstwom kolonialnym 

strzu”, swój do swego po swoje. ||bilizującymi dó wykonania zadań | przesyłając radzieckim towarzyszom CATRIN Stalinowi lizmu i otwarła przed narodamij! przyznania Indonezji prawiłzi- 
Lecz, że w Warszawie takie- || produkcyjnych, zebrali się natyeh: | brațerskie pozdrowienia, życzą ser: W dalszym ciągu listu robotniey | gwiątą perspektywę dźwignięcia się | Wej niezawisłości. Jedynie pod 


warunkiem przyjęcia tych postu 
latów możliwy jest w Indenezji 
prawdziwy pokój, o który od czte 
rech już lat walczą po bohatersku 
wszyscy patrioci indonezyjscy. 


|| AKIF są więc drogi dalszego roz- 
woju narodów po likwidacji u- 
stroju kapitalistycznego we wszyst: 
kich krajach? Towarzysz Stalin prze 
widuje trzy etapy rozwoju ludzko- 
ści po całkowitym obaleniu kapita- 


Naród indonezyjski 


baleniu kapitalizmu — drogą TadY* |-gyyuuwazaszseszunanssnozzEzonzaRyONaNA uzunokzkBuEDONNNANOSZASPEEDNWUNDEREE | |, 


MWepisał A. Azizjan 


kalnego przeistoczenia tych narodów 
w duchu socjalizmu. Towarzysz Sta- 
lin wskazuje na „całą epokę“ kształ- 
towania się w Związku Radzieckim 
narodów socjalistycznych. 

„Na gruzach starych, burżuazyj- 
nych narodów powstają i rozwijają 
się nowe, socjalistyczne narody, 0 
wiele bardziej zwarte niż jakikol- 
wiek naród burżuazyjny, albowiem 
są one wolne od nieubłaganych prze- 
ciwieństw klasowych, trawiących na- 
rody burżuazyjne i o wiele bardziej 
ogólnonarodowe niż jakikolwiek na- 
rój burżuazyjny.* 

Stalinowska charakterystyka du; 
chowego i społeczno-politycznego 0- 
blieze narodów socjalistycznych wy- 
kaznje konsekwentny internacjona- 
lizm tych narodów. Związek Ra- 
ziezki jest żywym wcieleniem scha- 
takteryzowanych przez towarzysza 
Stalina cech narodów socjalistycz- 
nych, jest. dla wszystkich powstają: 
e$ch narodów socjalistycznych jas- 
krawym przykładeny,, internacjonaliz- 
mu, urzeczywistnienia zasady równo 
uprawnienia narodów, W całej swej 
polityce wewnętrznej i zagranicznej, 
przykładem najwyższej spoistości, 


dach burżnazyjńych í so, falistycznysh | marksistowskie, szowinistyczne 


jest wzorem twórczego zastosowania 
dialektyki materiałistycznej. Towa- 
rzysz Stalin dowiódł naukowo, że po- 
wstały w zaraniu kapitalizmu naród 
burżuazyjny podlega dialektycznemu 
prawu zmian, ma własną historię — 
początek i koniec. Kres narodu bur- 
żuazyjnega nadchodzi z chwilą upad- 
ku kapitalizmu, z chwilą zaprowa- 
dzenia dyktatury proletariatu. 
Likwidacja narodów  burżuazyj- 
nych i ukształtowanie się narodów 
socjałistytznych jest procesem nie- 
uniknionym, tak samo jak nieunik- 
niony jest upadek kanitalizmn i u- 
gruntowanie się socjalizmu. Twórcą 
i kierownikiem nowych narodów 30- 
cjalistycznych może być jedynie naj: 
bardziej przodująca klasa współczes- 
nego społeczeństwa — klasa robot- 
nicza, — ną czele ze swą awangardą 
komunistyczną, z internacjonalistycz- 
na partia marksistowsko-leninowską. 


II. 


PRACY „Kwestia narodowa a 
leninizm“ towarzysz Stalin nā- 


języków narodowych na bazie zwy* 


jedności mioralno-politycznej całego | kreśla drogi rozwoju narodów i ich 
społeczeństwa. > 
Teza towarzysza Stalina © naro- 


ciestwa socjalizmu, demaskując anty 


| 


glądy w tej sprawie. 

W 1925 r. towarzysż Stalin w prze- 
mówieniu „O zadaniach politycznych 
Uniwersytetu Narodów  Wschodu* 
poddał krytyce socjal-szowinistyczny 
pogląd renegata Kaużsky'ego, który 
twierdził, że zwycięstwo rewolucji 
proletariackiej w austro-niemieckim 
zjednoczonym państwie w połowie 
ubiegłego stulecia doprowadziłoby do | 
utworzenia jednego, wspólnego języ- 
ka niemieckiego i do zniemczenia 
Czechów, których Kautsky szyderezo 
nazywał „oodunadłą narodowością*. 
Towarzysz Stalin poddał ponowniej 
krytyce poglady 
Kautsky'ezo w swej pracy „Kwestia 


mylą całkowicie różne pojęcia: „znie- 
sienie ucisku narodowego” z „likwi: 
dacją różnie narodowych“; „zniesienie 
granie państwowych, dzielących na- 
rody“ z „obumieraniem narodów" ze 
„zlewaniem się narodów". Takie po- 
mieszanie pojęć jest z gruntu sprze- 
czne z teorią marksizmu-leninizmu i 
prowadzi do nacjonalizmu burżuazyj 

nego. ` 
W istocie rzeczy zniesienie ucisku 
PERA AZ i rozwiązanie kwestii 
narodowej w ZSRR wykazało dobit- | 
| 


nie, że w warunkach zwycięstwa s0- 


ejalizmu w jednym kraju, różnice 


cierają się bynajmniej. Przeciwnie, | 


po-j teoretyczne tych wszystkich, którzy | konieczne dla zespolenia się narodów 
i języków narodowych, a przeciwnie, 


powstają warunki odrodzenia i roz- 
kwitu narodów, wyzwolonych od uci- 
skn narodowegu przez rewolucję s3- 
cjalistyczną. ' 

W swym genialnym dziele p. tyt. 


„Dziecięca choroba „lewicowości* w 


komuyniźmie* Lenin pisał, że „róż: 
nice narodowe i państwowe między 
narodami i krajami... będą się utrzy- 
mywać jeszcze bardzo i to bardzo 
długo, nawet po urzeczywistnieniu 
dyktatury proletariatu w skali świa- 
towej..-* Próby zniweczenia tych róż- 
nie Lenin nazywał głupia mrzonką, 


nacjonalistyczne | narodowe między narodami nie za-| jeśli idzie o okres obecny. 


Zniesienie różnic narodowych i zle- 


Pierwszy etap będzie etapem wzro 
stu i rozkwitu uciemiężonych poprze 
dnio narodów i języków narodowych- 
etapem ugruntowania równoupraw- 
nienia narodów, likwidacji nieufno- 
ści narodowej. W tym etapie ukształ 
tują się stosunki internacjonalistycz- 
ne między narodami. 

W drugim etapie w miarę tego, 
jak będzie się kształtować jednolita, 
światowa gospodarka socjalistyczna, 
„zacznie się kształtować coś w fo 
dzaja wspólnego języka, albowiem 
dopiero w tym etapie narody odczu- 
ją konieczność posiadania jednego 
wspólnego języka międzynarodowe: 
go..* Towarzysz Stalin wskaznie, że 
na tym etapie języki narodowe i 
wspólny jezyk międzynarodowy będa 


narodowa a leninizm“ oraz w refe | w stworzeniu trwałego, 'wielonarodo: | wanie się języków — uczy towarzysz; istniały równolegle, 


racie politycznym Komitetu Central- 
nego na XVI-tym Zjeździe WKP(b). 

Poddając krytyce nacjonal-szowini- 
styczne stanowisko Kęutsky'ego, to- 
warzysz Stalin w swej pracy „Kwe- 
stia narodowa a leninizm“ wykazał, 
jaka powinna być polityka  zwycię- 
skiego proletariatu w sprawie dal- 
szego rozwoju narodów 1 języków 
narodowych, jaki winien być jego 
stosunek do różnic narodowych. To- 
warzysz Stalin odsłonił bankructwo 


wego państwa radzieckiego, oparte: 
go na zasadach równouprawnienia i 
niezłomnej przyjaźni między naroda- 
mi, nadzwyczaj doniosłe znaczenie 
mial fakt uwzględnienia różnie naro- 
dowych, cech swoistości, przeszłości 
historycznej, bytu, obyczajów, oraz 
poziomu kulturalnego i rozwoju go- 
spodarczego tych narodów. Towa- 
rzysz Stalin wskazuje, że w okresie 
zwycięstwa socjalizmu w jednym 
kraju nie powstają jeszcze warunki, 
e 


Stalin — nastąpi nie od razu po klę-| 


sce kapitalizmu światowego, nie za 
jednym zamachem, nie wydawaniem 
dekretów z góry. ckie wydawanie 
dekretów z góry byłoby na rękę Si- 
łom reakcyjnym, byłoby równoznacz- 
ne z polityką asymilacji, którą — 
jak stwierdza towarzysz Stalin — 
„wyklucza się bezwzględnie z arše- 
nału marksizmu-leninizmu, jako po- 
litykę antyludową, kontrrewolb=viną, 
jako politykę zgubną”. 


I wreszcie trzeci etap rozwoju 


ludzkości, kiedy różnice narodowe i , 


języki zaczną obumierać, ustępować 
miejsca wspólnemu dla wszystkich 
językowi światowemu, nastąpi wów- 
czas „kiedy światowy, socjalistyczny 
system gospodarczy dostatecznie 
okrzepnie i socjalizm wejdzie do ży- 
cia narodów, kiedy narody przeko- 
nają się *w praktyce © wyższości 
wspólnego języka ya iezykami na- 
rad R z (D<.n.) 


`~ 
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O nowych maszynach ==== 


mw ra 
POKAZANA N 
SITJIWEPNKZZYSWNW | 


Był późny” wieczór, gdy ae 


- bramą PZPB|w Pabianicah za- 
trzymało się auto. Na magiczne 
słowa „Centralny Zarząd“ otwo- 
rzyły się ciężkie żelazne wrota. 
Kręta droga wzdłuż zabudowań fa 


brycznych zapewne dobrze była 


znana szoferowi, bo śmiało prowa 
dzię Sio wśród ciemności. Za- 
pewne . dyrektor techniczny 
CZPB, tow, Kłapotowski, bywał tu 
taj częstym gościem, gdyż wysko 
czywszy z samochodu skierował 
się do znajomych sobie drzwi i 
otworzył je mocnym szarpnięciem: 
Na podwórze; wtargnęła struga 
oślepiającego Gwiatła. Przybysze 


zatrzymali się na chwilę, „„przysła 


ntając ręką oczy. . 

W pierwszej sali było bardzo 
widno, W błasku 300-watowych 
lampy lśniły błyszczące okucia no 
wiutkich maszyn. Zgrzebłarki, 
„©jągarki wrzeciennice, nie daw- 
ne sprowadzone do. fabryki, Z, 
patrzone w specjalne pyłochłonne 
urządzenia. Powietrze świeżś, ro 
OERE krzą ją się w czystych 

fartuchach. oście szybko prze- 
szli do, następnej sali, rozglądając 
się ciekawie dokołą. Nagle znik- 
nął żółty „łask elektrycznych 
amy DER A weszli do sali 


Uwaga- 


5-go listo 
zgłoszeń do 


Jak już ałonosiliśmy, prze- 
myst wełniany w celu podnie 
sienia jakóści tkanin ogłosił 
konkurs dla zespołów  tkac- 
kich. Termin zgłoszeń upły- 
wa z dniem 5 bm. a dotych- 
czas | wydział współzawodnie- 
twa przy Oentralnym Zarzą- 
dzie Przemysłu  Wełnianego 
zanotował zgłoszenia nie wie 
lu zespołów, Prócz „Wełnia- 
nej Jedynki”, która zerganiżo 
wała 7 zespołów konkurso- 
wych, zgłosiły się następują- 
ce zakładył PZPW Nr 3, któ- 
re mają 4 zespoły konkurso- 
we: Na ich czele stoją tka- 


cze: Mariw:Chojnacka, Stefan 
Janiak, Józef Januszewski i 


"maszynach? 


cjalnym: .klapkami*, 


| swój napęd elektryczny. 


«ne przez tow. tow. Tadeusza 


jpagrodzonych zostanie przez 


BRYKI JUTR 


w pabianickich PZPB 


maszyn obrączkowych w krąg ła- 
godnego niebieskawego świstła. 
— Jarzeniowe lampy! 


"Nowe maszyny 
w nowym oświetleniu 


Długie rurki; oprawione w ema 
liowaną blachę, wiszą nad maszy 
nami na różnych wysokościach. 
Spokojne i jakże miłe dla zmęczo 
nych oczu robotnika, światło po- 
ranka. W jego blasku widać do: 
kiadnię każdy odzień niedoprzędu, 
widać najmniejszy błąd w przę- 
dzy. Młode prządki i obciągacz- 


(ki, przejęte są duma, że to właś- 


nie w jch fabryce. urządza się no- 
we oświetlenie. Śmiało odpowia 
dają na pytania gości. 

— Jak się pracuje na nowych 
ie trzeba chyba na 
to. odpowiedzi, Wystarczy spoj- 
rzęć.  Paeumofile pochłaniają 
wszystek kurz i zerwaną przę- 
dze. "Wrzeciona, oddzielone spe- 
wirują bez 
zarzutu. Każdy „obrączniak* ma 
Gdzie 
spojrzeć, cała olbrzymia salą ża- 


© UTA < 


Tkacze 
zakładów 
wełnianyche 


pacz: upływa termin 


onkursu 


ULT TE TE 
ZMP-owieć Tadeusz Piesfrze 
niewiez. W PZPW Nr 2 ist- 
nieją już 4 zespoły, prowadzo 


Korlińskego, Francjszkę Ka 
wałek, Józefa - ego i - 
Ignacego Sałatę pi, 

Pozostałe zakłady — a jest 
ich w Łodzi wiele, dotych- 
czas jeszcze nie zgłosiły ani 
jednego zespołu. Przypomi- 
namy więc, aby uczyniły to 
jak najszybciej. Pięć zespo- 
łów, które w bieżącym: miesią 
cu uzyskają najlepsze wyniki 
pod wżględem ilości i jakości 


Zarząd Główny wysokimi na' 
grodami pieniężnymił 


stawiona nowymi maszynami. 
Jeszcze nie wszystkie uruchomio- 
no, ale niezadługo już ożyją i 
wtedy zawiruje 26.000 wrzecion. 
Światłem są wszystkie zďehwyco 
ne. Można całą ńoc pracować i 
„oczy nie są wcale zmęczona. A naj 
ważniejsze — można całkowicie 
usunać pomieszanie niedoprzędu, 
tak często zdarzające się przy elek 
trycznym świetle. 


Doskonałe warunki 
pracy ' 


s 

Tow. Kłopotowski tymczasem 
rozprawia żywo ż majstrami į kie 
rownikiem sali. Śpiesznymi kro 
kami przemierzali „ganki“ į szero 
ki korytarz, biegnący wzdłuż sali. 
Porównywali rozmieszczenie lamp 
«wypyływali”prządki. Jak będzie 
lepiej. wyżej cw niżej, wzdłuż 
„ganków” czy nad maszynami” Że 
by nigdzie nie padał cień, żeby 
wszędzie docierało wnikliwe, blé- 
kitne światło. 

— Tak będzie najleniej. Prząde 
ka powinna się znajdować po- 
środku kwadratu lamp. 

Gdy przy bysze mijali znów 
pierwszą salę mimowołj zmrużyłi 


oczy, Jednak drażniący jest blask 
światła elektrycznego! 


Na dworze warczał już motor 
samochodu. “ Za chwilę gładką szo 
są mknęło auto w stronę Łodzi. 
Wśród podróżnych panowała 
przez chwilę cisza, 


— Fabryka przyszłości — po- 
wiedział któś — mając na myśli 
dopiero co zwiedzone PZPB w 


Pabianicach, 
"WZ 


Tak odzie vs koddnię 
“Tow. Śtopółowsti odwrócił się 


gwałtownie, w stronę mówiącego, 
— Przyszłości? 
szościi Nowe maszyny, instaluje 
my także w PZPB Nr 4 i 21 oraż 
w innych zakładach. W tych fa- 
brykach również zakłada się o- 
becnie w niektórych oddziałach 
lampy jarzeniowe. Ponieważ wy 
twarzamy je już w kraju, należy 
przypuszczać, że przede wszyst- 
kim przemysł włókienniczy zosta 
nie w nie zaopatrzony, że uzyska. 
ją je całe fabryki, a nie tylko 


Nie, teraźniej- 


` „a OE 
Nasi kores 


ld ady rzą onie 


spondenci. Aeh piszą 
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Ten pomysł trzeba jeszcze raz sprawdzić! 


Ruch. jacjonalizatopski w ”zakła- 
dach naszych PZPIG Nr 8 rozwija się 
l coraz pomyślniej, > 
Niedawno „tów. Wacław Matusiak, 
wielokretny ' racjonalizator wprowa- 
dził nowe” filepszenie. Polega ono na 
zastąpieniu napedu 'pasowego przez 
trybowy. Tow. Matysiak, pomysł 
swój wykonał i zastosował w prak- 
tyce: Tryby, : zastępujące w tym wy- 
padka pasy, * tow. Matusiak wy- 
, Szukał ze złomu. Krosnó, w którym 
' zastosowana napęd trybowy, pracu- 
je daleko lepiej od krosien z napę- 
dem pasowym. Uniemożliwia ono 
OGAR krośnem 4 umożliwia rów- 
nomie à pracę. 

Oszczędności, jakie można uzyskać 
dzięki tej inowacji, są znaczne. Zro- 
zumiemy to, kiedy obliczymy, że zu 
życie pasów na jedno krosno wynosi 
miesięcznie w przeliczeniu na złote 
okało 671 złotych. Pomimo tak wiel- 
kich udogodnień, Centralny Zarząd 


Przemysłu Jedw.-Gal. odrzucił ten 
pomysł. Jako motyw odrzucenia po- 
mysłu, CZPJG podał, że tryby do na 
pedu trybowego muszą być wykona- 
ne nie z żeliwa, lecz ze stali, co na- 
rażałoby fabryke na poważne kosz- 
ty. Tymczasem tów, Matusiak w kro 
śmie, na którym przeprowadzał db- 
świadczenia, zastosował właśnie try- 
by % żeliwa, i to w dodatku (ryby 


„stare. Mimo to maszyna pracuje już 


przeszło pół roku bez najmniejszego 
zarzutu. Uważem, że wynalazek. tow. 
Matusiaka należy jeszcze raz rozpa* 
(rzyć, ponieważ krosno z trybami że 
liwnymi pracuje całkowicie zadowal 
niająco. przysperzając wiele oszczęd 
ności. 
Stefan Bocheński 
/korespondent fabryczny 
z PZPJG Nr 8 


1 jarzeniowych lampach 


poszczególńe oddziały. Dzięki te 
mu wzrośnie jakość przędzy, su- 
rowych i "gotowych tkanin. Dzię 
ki temu lżejsza stanie się praca 
robctnika, który hie będzie psuł 
wzroku nadwyreżając oczy przy 
mdłym elektrycznym świetle. 
Wszystkie wysiłki naszego pań- 
stwa idą przecież w tym kierun- 
ku, by ułatwić ludziom pracę, by 
raz na zawsze zlikwidować dawne 
fabryki kapitalistyczne, « ciasne, 
brudne, ciemne, pełne zużytych 
do ostatka maszyn. W nowej Pol 
sce praca nłusi być radością, fa- 
bryka — miejscem, do którego re 
bofnik śpieszy z ochotą. Dążymy 
do tego, by wszystkie fabryki włó 
kiennicze przekształcić w takie, 
jak PZPB 21 i PZPB w Pabiiii 
cach. 


W oddali majaczyły już w mro 
kü- wysmukłe sylwety kominów. 
Auto szybko zbliżało się do Ło- 
dzi. 


— W ustroju socjalistycznym 
nie mcże być inaczej — powie- 
dział twardo jeden z towarzyszy. 
A my przymknąwszy oczy ujrze- 
lśmy wszystkie znane nam fa- 
bryki, wszystkie łódzkie: PZPB 
oświetlone jarzeniowym światłem, 
zapelsione nowymi maszynami i 
ludźmi o twarzach jasnych od 
szczęścia. 

, H. Sam. 
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Tkaczka Zofia Wawrzyńska studiuje tablice 
współzawodnictwa pracy a 


Uszczęśliwione mamusie karmią swoje maleństwa 
w pięknym żłobku ao T 


Przygotowujemy się _ 


do Ill Wystawy Giazetek Ściennych 


Minęły dwa tygodnie od od- 
prawy korespondentów i redakto 
rów gazetek ściennyCh, na której 
towarzysze dowiedzieli się œ or- 
ganizowaniu IHE Wystawy Gaze- 
tek, poświęconej Miesiącowi Po- 
głębienia Przyjaźni | olskd-Ra- 
dzieckiej,” oraz zap li się ze 
stojącymi przed nimi w związku 
z tymi zadaniami, 


w ciągu minionych dni niemal 
wszystkie kolegia redalgtyjne 
prowadziły ożywione prace, których 
częściowe. rezultaty mogliśmy obej- 
rzeć na odprawie, odbytej 31 „paź 
dziernika w Redakcji „Głosu”. Re- 
daktorzy gazetek ściennych z PZPB 
Nr 1, PZPW Nr 2, Miejskich Zakia- 
dów Komunikacyjnych, Dziewiar- 
skiej 5-ki i Ubezpieczalni Spoiecz- 
nej przynieśli gotowe już numery 
wystawowe swych wydawnictw. 
Przedstawiciele innych zakładów 
zapoznal: zebranych ze stanem prac 
oraz „przedstawili projekty swych 
gazetek. e) 

Uczymy się z uzyskanych doświad 
czeń, z dokonanych osiągnięć | błę- 
dów, dlatego teź przy opracowywa- 
niu gazetek dużo uwagi należy: po- 


święcić omówieniu ich dodatnich i 


ujemnych stron. 

Na ostatniej odprawie zebrań: pod 
dali ocenie gazetkę PZPB Nr 1 

Jedenasty numer „Głósu Włóknia- 
rza“ jest niewątpliwie lepszy od po- 
przedniego zarówno pod względem 
treści, jak i formy. Zamieszczone ar 
tykuły poruszają sprawy aktualne 
zakładu, a więc — konieczność ter- 
minowego wykonania zobowiązań 
produkcyjnych. Znajdujemy, tam 
również wypowiedzi przodowników 
pracy, wspomnienia robotnika „Je- 
dynk:' — uczestnika Rewolucji Paź- 
dziernikowej, fabryczną kronikę z 
obchodu Miesiąca Pogłębienia Przy- 


Od naszych chłopskich korespondentów 


Wramach MiesiącaPogłębienia Przyjaźni Polsko. Radzieckiej 


kino objazdowe gościło we wsi Rokiciny — powiatu hrzezińskiego 


„Kino przyjechało. Kino przyje- 
chało!* Mieszkańcy naszej wioski z 
radością witali przybycie kina objaz- 
dowego, które w czasie trwania Mie- 
siąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej odwiedziło Rokiciny, Do= 
tychczas ekipa filmowa zjawiała się 


„Uroczysta 


akademia 


w hali Wimy 


Związek Zawodowy Włókniarzy organizuje w sobotę 5 listopa- 
da o godz. 18.30 UROCZYSTĄ AKADEMIĘ z okazji 32-ej rocznicy 


Pach Październikowej. 


zawodnietwie, 


Na akademię wstęp mają przede 
szystkim przodownicy pracy i robotnicy, biorący udział we współ 


Po części oficjalnej, w której przewidziany jest referat prze- 
wedniczącego Związku Zawodów ego Włókniarzy, tow. Kubiaka, 


wystąpi zespół teatru „Osa“ 
was Tajmyr“. 


, który wystawi 


sztukę pt. „Wzywa 


Począwszy od dnia dzisiejszego bilety: rozprowadzać będa Rady 


Zakładawe. 


w naszej wsi raz na miesiąc, teraz 
zaś przyjażdy te stały się częstsze. 
A zwolenników filmu mamy u nas 
bardzo wielu. 

Tym razem wyświetlano film ra- 
dziecki pt. „Dźulbars”*. Ludzi nagro- 
miadziło się bardzo: dużo. Nawet: z sg- 
siednich wiosek: z Kolonii Rokiciń- 
skiej, Łaznowskiej Woli i Stefano- 
wa. Dowodzi to, že filmy radzieckie 
zyskują sobię coraz większą: popü- 
larność. 

Korzystając ze sposobności wdałem 
się w rozmowę z kierownikiem kina 
i z mieszkańcami naszej wioski. 
Trzeba przyznać — mówi ob. Kło- 
dyński, członek ekipy kinowej, — że 
chociaż trasę objazdu mamy normal- 
ną, jak zwykle, to jednak obsługuje- 
my nie 24 wioski, jak dotychczas, a 
33. Chcemy bowiem, by jak najwię- 
cej miaszlrańców zobaczyła fil- 


: 
wei 


my radzieckie, cieszące się taką po- 
pułarmością w miastach, gdzie są 
wyświetlane w ramach Festiwalu. 


Objechaliśmy już wiele wiosek. By- 
liśmy w Czarnocinie, Spale, Godzia- 
nowie itd. A wszędzie ludzie z zapa- 
łem witają nasz przyjazd. 

Takiego zdania są również miesz- 
kańcy naszej wsi. Wszyscy żywo pa- 
miętamy piękne i wartościowe obra- 
ży. „Trzeci szturm“, „Spotkanie nad 
Łabą”, czy „Pieśń Tajgi*. Prosimy 
też o przybywanie do nas właśnie 


'|z takimi filmami przy czym dobrze | 


by było, aby kierownictwo kina ob- 
jazdowego przeł każdym seansem 
zapoznawało. nas pokrótce z treścią 
filmu. Ułatwi to nam zrozumienie 
filmu i łatwiejsze przyswojenie so- 
bie treści filmu. | 
Stanisław Krakowiak 
korespondent chłopski ze wsi 
Rokiciny, pow. brzeziński 


der 


| 


N agrody 


Eh, 


dia wyróżnionych ` 


zespolów 


Wystawa gazetek ściennych wzbudza coraz większe za-- 


interesowanie, 


Wyrazem tego jest m. in. zgłoszona przez 


liczne instytucje łódzkie gotowość ofiarowania okoliczno- 
ściowych nagród dla wyróżnionych zespołów tedskeyjnyca 
najlepszych gazetek ściennych. i 

A więc powiadomili naszą Redakcję o ufundowaniu oko- 
licznościowych nagród: Centralny Zarząd Przemysłu Dzie- 
wiarskiego, Powszechna Spółdzielnia Spożywców, Central- 


ny Zarząd Przemysłu Jedwabniezo-Galanteryjnego i 


Cen” 


 tralny Zarząd Przemysłu Wełniąnego. 
Za przykładem tym pójdą niewątpliwie i inne instytucje 


państwowe i społeczne, 


jaźni Polsko-Radzieckiej, 
dzi Redakcji itd. 

Szata graficzna gazetki jest skrom 
na, lecz wykonana starannie. Podo= 
bizny Lenina i Stalina, znaczki 
TPPR. — wszystko to podkreśla okó- 
licznościowy charakter gazetki. 
Lecz obok zalet posiada „Głós 
Włókniarza* również i swe niedocią 
gnięcia. Artykuły są przeważnie 
zbyt rozwi ekłe, a t. zw. „czołówka, 
pOŚ więcona 32-ej rocznicy, Rew rolu- 
Październikowej jest w treści 
SW ej zbyt ogólnikową i nie nawią- 
zuje zupełnie do lokalnej problema 
ty riei. 

Oce na gazetki PZPB Nr 1 wywo- 
tata ożywicną dyskusję. Towarzy- 
sze mówili o swych w: itpliwościach, 
zapoznawali z trudnościami ż osią 
gnięciam: pracy. 

Na wielokrotnie stawiane zapyta- 
nia, w jaki sposób powiązać spra- 
wy ogólne, „pózazakładowe”, jak 
nb. rocznicę Rewolucji Październ-- 
kowej, z /zagadnieniami „terenowymi 
fabryki, ciekawie i poúezająco od- 
powiedziała korespondentka fabrycz 


odpowie- 


na z Łódzkich Zakładów Wytwór- |. 


czych Aparatury Niskiego Napięcia 
— tow. Żyżka, która zapoznała ze- 
branych z ujęciem treści będącej w 
opracowaniu gazetki w swych zakła 
dach. 

— W naszej gazetce zamieszcza- 
my artykuł g przemyśle elektrotech 
nicznym ZSRR <i ruchu racjonaliza- 
torskim w tym przemyśle. Artykuł 
ten ściśle nawiązuje do aktualnych 
spraw naszego zakładu. Dalej w ga- 
zetce znajdą się wrażenia z axade- 
mii, urządzonej w naszych zakła- 
dach w ramach Miesiąca Pogłębien:a 
Przyjaźni Poisko-Radzieckiej, następ 
nie artykulik o tym, jak powinno 
pracować nasze koło TPPR. Koło 
Ligi Kobiet wystosowało list do ko- 
biet radzieck zich — i teń list rów- 
nież zamieścimy w gazetce. Zapo- 
czątkowaliśmy zarazem w numerze 
interesującą ankietę, w której nas: 
robotnicy wypowiadają się na temat 
kobiety w filmach radzieckich. 
Obok tych słusznych uwag, obok 
na ogół nieźle opracowanych ga- 
zetek wvstawawvch. nalażv wrócić 


uwagę na ujawniające się jeszcze w 
pracy kolegów redakcyjnych poważ: 
ne niedociągnięcia. Gotzej nawet, 
istnieją kólegia nie pracujące w o0- 
góle, a są nawet ; takie zakłady, w 
których nie* ma żadnego kolektywu, 
wydającego gazetkę ścienną. 

Tow. Tomczak z Zakładów Mecha 
nicznyc im. J. Strzelczyka podkre- 
śla, że słabe zainteresowanie organi- 
zacji partyjnej często utrudnia pra= 
ce kolegium redakcyjnemu. 

Tow. Potrychowa z PCH komun- 
kuje, że u nich koło ZMP wydaje 
gazetkę ścienną, a starsi towarzysze 
nie mogą się zdobyć na ten wysi= 
łek. 

Tow. Kossmannowa z PZPB Nr 6 
i tow. Wojciechowski z PZPB w Ru- 
dzie Pobianickiej stwierdzają że po 
mimo wysiłków nie udało im gie zor 
ganizować kolektywu redakcyjnego. 
Komitet partyjny nie udziela im po- 
mocy w pracy i w ogóle nie intere- 


‘suje się sprawą gazetki. Takih wy= 


padków jest jeszcze niestety w Ło= 
dzi o wiele wzęcej, 
» 

w najbliższą Medioa w przed= 
dzień rocznicy Rewolucji Październi 
kowej nastąpi otwarcie HI Wystawy 
Gazetek Ściennych. Kilka dni dzie- 
li nas od Wystawy. Zespoły redak- 
cyjne większych zakładów muszą o= 
trzymać natychmiastową pomoc ze 
strony swych organizacji partyja 
nych. 

'Pomoe zespołom okazała i okazuje 
także Redakcja „Głosu”, kierując do 
nich swych współpracowników, któs 
rzy wraz z miejscowymi towaszysźża 
m: -przygotują gazetki okolicznościo 
we. 

Cełem tej pomocy jest nie tylko 
wydanie wystawowego numeru ga- 
zetki ściennej, lecz zapoczątkowanie 
nowej, lepiej prowadzonej pracy ko- 
legiów redakcyjnych. 

III Wystawa  Gazetek cien- 
nych -musi się stać pod tym 
względem przeiomem i to zarów 
no w tych zakładach, gdzie ga- 
zetki były już wydawane jak i 
tam, gdzie ich dotąd jeszcze nie 


hvło, 
R. Sch. 


= 
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Wychowanie społeczeństwa socjalistycznego 


pierwszym i najważniejszym zadaniem | 

EAIRT AD E 2 4 ABA s a z A 
| Komitetów Rodzicielskich i Opiekuńczych 
Przy realizacji wielkich celów Państwa Ludowego niezwy 
kle poważna jest rola komitetów rodzicielskich i cpiekuń- 
czych w dziedzinie wychow ania społecznego. Dotychczas pra- 
ce komitetów wyrażały się raczej w postaci udzielania szko* 
łom pomocy gospedarczo-o rganizacyjnej z, zaniedbaniem 
strony wychowawczej. Wynikało to głównie z braku do- 
świadczenia oraz nie zakre ślenia dość wyraźnego planu dzia 
łania poszczególnych komitetów. Obecnie, mając już w swym 
dorobku pewną sumę osiąg nięć i doświadczeń, komitety sto- 
pmiowo rozszerzają zasięg swej pracy i przystępują do wy- 


tego prócz dopilnowania, aby| czych będzie, naturalnie, w dal- 

młodzież nasza zdobywała wie- | szym ciągu zadaniem bardzo waż | 
dzę, aby wyniki w nauce stały się | nym. W tej dziedzinie jest wiele 

dla niej sprawą honoru, trzeba | do zdziałania. Komitety boryka- 

znaleźć taką formę, aby młodzież | ją się z brakiem funduszów, z nie 

mogła uczestniczyć w żyć'u spo-| wysończonymi remontami, z bra 

łeczeństwa i w następujących w | kiem funduszy na niektóre pomo 

jego łonie przemianach. ce szkolne itp. W tej dziedzinie 

Tutaj poważną rolę odegrać mo- | Współpraca komitetu rodzicielskie 
(że współpraca komitetów rodzi- | 59 i opiekuńczego może również 


pełniania głównych swych 


| Dobrze się też stało, że właśnie 
zagadnienia wychowawcze były 
omawiane szerzej, niż zwykle, na 
ostatniej naradzie łódzkich komi- 
tetów rodzicielskich i opiekuń- 
czych, i 


Wychowanie społeczeń- 
stwa socialistycznego 
Pierwszym ogólnym i najważ- 

niejszym celem komitetów jest 

wychowanie nowego socjalistycz 
nego społeczeństwa. Jest to za- 
danie trudne, trudniejsze od prze 
budowy ustroju gospodarczego. 


Jakie metody pracy obrać, by do- 


konać tego dzieła? 

Należy przede wszystkim o- 
przeć się na dotychczasowych do 
świadczeniach komitetów. Do- 
świadczenia te wskazują, że po- 
ważnym, utrudniającym uzy- 
skanie wpływu. na młodzież nieda 
ciągnięciem jest występujący jesz 
cze niejednokrotnie brak współpra 
cy między komitetam; a nauczy- 
cielstwem. Współpraca ta jest 


konieczna. ponieważ zarówno dom | 


jak i szkoła wywierają ogromny 


założeń. 


wpływ na wychowanie dziecka. ; 
Współpracą ułatwi to wychowa- 
nie — nauczyciel, komitet rodzi- 
cielski i opiekuńczy mogą udzie- 
lać sobie nawzajem wielu cen- 
nych spostrzeżeń. 
Należy pamiętać o tym, że da= 
jemy dziś młodzieży podstawy 
zupełnie nowej moralności, mo- 
rälności socjalistycznego  społe- 
czeństwa. Trzeba zaprawić mło- 
dzież do walki z tym wszystkim, 
co ma cechy wyzysku, ucisku, 
wstecznictwa į ustroju kapitalisty 
cznego, należy zaszczepić jej mi- 
łość do Polski Ludowej i jej bu- 
downiczych. Należy zaznajomić 
mlode pokolenie nie tylko z cela- 
mi i zadaniami historycznymi 
Partii i klasy robotniczej, ale rów 
nież z sukcesami i trudnościami 
w walce o realizację socjalizmu, 


Udział młodzieży 
w życiu Spoleczeństwa 
Nie wolno zapominać o tym, co 
powiedział Lenin „bez pracy, bez 
walki, książkowa znajomość ko- 
munizmu jest nic nie warta”. Dla 
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W wyniku działania praw, rządzą- 
cych kapitalistyczną produkcją i wy- 
mianą, świat kapitalistyczny przeży- 
wa nieustanne wstrząsy. Podstawo- 
wa sprzeczność kapitalizmu — spo- 
łeczny sposób wytwarzania i kapita- 
listyczny sposób przywłaszczania — 
prowadzi nieuchronnie kraje kapita- 
listyczne do kryzysów, zjawiska nad- 
produkcji, przy jednoczesnej nędzy 
mas, które nie są w stanie zaspokoić 
swoich potrzeb, do olbrzymiego mar- 
notrawstwa, powodowanego niewyko- 
rzystaniem sił wytwórczych poszcze- 
gólnych społeczeństw, do masowego 
bezrobocia. 

Kryzysów nie zna Związek Ra- 
dziecki, który zrealizował socjalizm, 
nie znają go też kraje demokracji lu- 
dowej, które wkroczyły na drogę do 
socjalizmu. Jedyną drogą prowadzą- 
cą do likwidacji kryzysów jest 
obalenie władzy kapitalistów i uspo- 
łecznienie środków produkcji. 

Te zagadnienia są przedmiotem 
rozważań radzieckiego ekonomisty 
L. Mendelsona, autora pracy pod tyt. 
„Kryzysy i cykle epoki powszechne- 
go kryzysu ekonomicznego”. Praca 
tą ukazała się niedawno nakładem 
Spółdzielni Wydawniczej „Ksiggka i 
Wiedza“ w ramach „Biblioteki Ekono- 
nicznej“, jako trzynasta jej pozycja. 

Wydawnictwo to jest ze wszech 
miar pożyteczne. Już samo zesta- 
wienie tytułów prae wybitnych eko- 
nomistów radzieckich, wydanych 
przez „Książkę i Wiedzę* w ramach 
tej Biblioteki świadczy, jak poważ- 
na lukę w naszej: literaturze ekono- 
micznej wydawnietwo to zapełnia. 
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Oparty na zasadzie demokracji i 
sprawiedliwości społecznej ustrój 
Polski Luddwej wysadził z siodła „pa 
nów grafów”, „panów obszarników 
i „panów fabrykantów”. 

Postawiany na gruncie nowej, 50- 


cjalistycznej rzeczywistości hr, Au- 


gust Bęc-Walski drepce w miejscu 
na przedostatniej stronie tygodnika 
„Przekrój“, jako rozbitek „dawnych 
dobrych cłasów', w których „imię” 
dawał człowiekowi majątek tudzież 
tzw. „dobre urodzenie”. 

Śmieszny pogrobowiec ery mitry 
i porastającego w pieniądz pieniądza 
wzdycha do lat bezpowrotnie minio- 
nych. „Auguście — przypominamy 
sobie jedną z „rozmówek Bęc-Wal- 
skiego — jak ty możesz wytrzymać 
ze swoją żoną? Przecież to okropna 
baba! — Tak, ale, widzisz, bądź cò 
bądź PRZEDWOJENNA”, 


„Bądź co bądź” 
szambelan c 
Czarnoskalski... 
Komedia Józefa Blizińskiego prze- 
mosi nas do „dewnych dobrych cza- 
sów”, tych jeszcze sprzed lat pierw- 
szej woiny światowej, Pozycja ary- 
stokracji jest jeszcze niby „mocna ', 
ale już zaczyna ustępować miejsca 
szybko wzbodacajaącemu się miesz- 
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„Biblioteka Ekonomiczna 


— 


Dotychczas . ukazały się Leontiewa 
„Przedmiot i nauka ekonomii poli- 
tycznej'*, Ostrowitianowa „Zarys eko- 
nomii przedkapitalistycznych forma- 
cji“, Kozłowa „Początki kapitalizmu 
— Produkcja towarowa — Pieniądz", 
Kużniecowa „Kapitał i wartość do- 
datkowa”, Ostrowitianowa „Płaca ro- 
bocza i dzień roboczy”, Wygodzkiego 
„Akumułacja kapitalu a zubożenie 
proletariatu“, „Przeciętny zysk i ce- 
na produkcji, „Kapitał handlowy 
i zysk produkcji“, „Kapitał pożycz- 
kawy i kredyt“,  Ostrowitianowa 
„Renta gruntowa a rozwój kapitaliz- 
mu w rolnictwie“, Trachtenberga 
„Reprodukcja kapitalistyczna a kry- 
zysy ekonomiczne”, Leontiewa „Im- 
perializm jako monopolistyczne sta- 
dium kapitalizmu”, Blumina i Trach- 
tenberga „Współczesne teorie bur- 
żuazyjnej ekonomii politycznej” oraz 
omawiana wyżej praca Mendelsona 
„Kryzysy i cykle epoki powszechne- 
go kryzysu ekonomicznego”, 

Książki te o nadzwyczaj niskiej ce- 
nie (w granicach od 60 do 170 zł) są 
nie tylko cenną pomocą dla studen- 
tów przy nauce ekonomii marksi- 
stowskiej. Napisane w sposób bardzo 
przystępny winny trafić do rąk kaž- 
dego, kto chce zapoznać się z mar- 
ksistowską ekonomią polityczną i kto 
pragnie pogłębić swoje wiadomości 
w tej dziedzinie, 5 

Niektóre z nich są już wyczerpa- 
ne. Świadczy to najlepiej, jak bar- 
dzo potrzebne były polskiemu czytel- 
nikowi. Trzeba by więc pomyśleć 
o wznowieniu tych pozycji, których 
brak na półkach księgarskich. (k) 
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czaństwu, które potęgą kapitału na- 
piera na banktutujących feudałów... 

„Dobrze urodzony” Czarnoskałski 
mra, niestety, więcej długów na hipo- 
tece, niż włosów na głowie, Właści- 
wie pczostaje mu z majątku jedynie 
tytał szoambelanica, lecz cóż „po ty- 
tule, kiedy pustka w szkatułe”. Tak 
powiada przysłowie, ale powiada — 
niesłusznie. Tytuł bowiem arystokra- 
tyczny to jeszcze w owych czasach 
— walor, który otwiera.. szkatuwię 
burżuazyjnych dorobkiewiczów. Czar 
noskalski — acz bankrut — jest 
„bądź co bądź” szambełanicem. A to 
ma urok dla wzbogaconego sklepi- 
karza Dziendzierzyńskiego i „obra- 
śniętego w pieniądz” Strasza, Obaj 
próżni mieszczańscy snobi chętnie 
przyjdą z pomocą finansową cbdłu- 
żonej Czarnoskale za cenę koligacji 
z arystokratycznym rodem. „Meza- 
lians" Maurycego uratuje od rozbicia 
jego splajtowanego papę. 


Menażeria typów 


Kioś cmawiając komedię Bliziń- 
skiego — określił jako ujemne figu- 
ry sztuki jedynie Strasza, Kotwicza 
i Dziendzierzyńskiego. 

To trochę za ubogo. Zgadzamy się, 
iż nie jest bynajmniej ładną moral- 


cielskich į opiekuńczych. Współ- 


na. Powinny istnieć wspólne, wy- 
łonione przez te komitety sekcje, 
należy organizować spotkania mło 
dzieży z_.robotnikami i przodow- 
nikami pracy. współzawodnictwo 
pracy powinno znależć w szko- 
łach własną formę, a życie szkol- 
ne nie może pozostawać obce ro- 
botnikom. 


Ale nie na tym koniec. Zadania 
komitetów muszą “także sięgać 
poza godziny zajęć szkolnych. Bo 
w':em niesłychanie ważne są czyn 
niki, kształtujące psychikę mło- 
dzieży ną gruncie domu czy 
miejsc rozrywkowych, gdzie czę- 
sto zakradają sę wrogie elemen- 
ty reakcyjne, dążące do zdemo- 
ralizowania młodego pokolenia. 
Na tym odcinku wydatną pomoc 


przynieść znacznie większe rezul- 


i praca ta dotychczas była zbyt luź | taty od dotychczasowych. 


Drzew. 


z 


ki 


Odwiedziny na kursie dla analiahetów _- 


Oświata rozprasza mro 
| 


W świetlicy Związku Zawodowego 
t Pracowników Służby Zdrowia przy 
ul. Jaracza 19 prowadzony jest kurs 
;dla analfabetów. Przy dwóch dużych 
stołach zasiada kilkanaście kobiet i 
kilku mężczyzn. Czytają właśnie ury 
iwek z „Bartka Zwycięzcy“ Sienkie- 
, Wicza. 
| — Kurs nasz trwa od 
'— informuje nas 


— 
30 czerwca 


| kie jest główne miasto na Śląsku?“ 
„Jakie znajdują się tam- bogactwa 
mineralne ?*, 

— „Wrocław, — „wegiel“ — pa- 
dają odpowiedzi. + 

— A kto był pierwszym w Polsce 


przodownikiem pracy? — pyta nau- 
czycielka. è 
— Pstrowski — odpowiada naraz 


k — Dawniej, gdy otrzymałam list, 
musiałam iść do sąsiadki, żeby mi 
go odczytała. Teraz nie tylko sama 
przeczytam, ale i napiszę list. Przed 
kilku -dniarfi własnoręcznie napisa- 


łam pierwszy list do syfia w wojsku. 


Wyobrażam sobie, 
gdy go otrzyma. : 
Inni słuchacze są zadowoleni, że 


jak' się ucieszy, 


kierownik kursu, kilka głosów. — Jego imieniem na-| moga się kształcić. Zteszta kierow- 


jtow. Krejczy. — Dzieli się on na;zwano pierwszy, wyprodukowany W. nictwo kursu uprzyjemnia im naukę. 


(dwa zasadnicze stopnie: 


niższy — | Polsce rudowęglowiec! — uzupełnia | 
f 


„elementarny i wyższy. Na niższy ū-ļ| ktoś. 


,częszczają całkowici analfabeci, by 


Lekcja nauki o Polsce Współczes- 


przynoszą organizacje młodzieżo- ‘ uczyć się początków czytania i pisa: |nej sie kończy. — 


we, ZMP i ZHP. Trzeba się więc 
z nimi ściślej powiązać, dopomóc 
do rozszerzenia zasięgu ich dzia- 
łania, do przełamania oporów, 
tkwiących jeszcze wśród niektó- 
rych -rodziców. Współpraca z or 
ganizacjami ułatwi młodzieży wła 


ściwe (wykorzystanie czasu poza- | 


szkolnego. 


Zadania organizacyjno- 
gospodarcze 


To są główne zadania komite- 
tów, bez wyliczania szczegóło- 
wych, ponieważ każda ze szkół 
ma własne, odrębne warunki, któ 
re naley uwzględniać w planie 
pracy Komitetów. Pokonywanie 
trudności organizacyjno-gospodar 


nia. Na kursie wyższym znajduja się 
„przeważnie samoucy, 
,już przynajmniej znajomość alfabe- 
„tu. Oprócz pogłębiania umiejętności 
czytania i pisania, uczą „się oni ra- 
: chunków oraz nauki o Polsce Współ: 
i czesnej. Przewidywane jest także u- 
j uctomienie kursu trzeciego, na któ- 
|ry przejdą pó zdaniu odpowiedniego 
;egzaminu uczestnicy kursu drugie- 
| go. 
| — Na kurs, zorganizowany przez 
{nasz Związek — mówi w dalszym 
peizgu tow. źrejczy — uczęszcza 48 
josób, stanowiących 100 proc. ogółu 
Rinko na naszym terenie, 
W świetlicy, dokąd się udajemy 


| następnie, odbywa się właśnie lekcja 


nauki o Polsce Współczesnej. Przed 
każdym ze słuchaczy leżą mapki. Poľ- 
ski. Nauczycielka mówi o Śląsku, je- 
go historii i bogactwach natural: 
nych. Raz po raz rzuca pytania: „Ja 


ą — Teraz napiszemy krótkie dyk- |* 
wykazujący | tando — mówi nauczycielka. © - 


Podchodzimy do grupy słuchaczek. 


— Źwiązek przez zorganizowanie | mówi — z takim zapałem i chęc 


| tego kursu — mówi ob. G. — otwo- 
|rzył nam okno na świat. — Człowiek 


nie umiejący czytać, ani pisać czuje | żegnamy milych słuchaczy kutau, ży- , 
cząc im porżyślnych wyników w nai” 


się, jak bez ręki, nie wie, co 
kół niego dzieje. WA 


się wo- 
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Pisarze radzieccy dyskutują 


D P š a . 

nad utworami li 
Związek Pisarzy Radzieckich 
przeprowadził dyskusję na temat 
zbioru” „Nowe polskie opowiada 
ma“, który ukazał się w języku 
rosyjskim nakładem Moskiewskie 


Polska Ludowa — swym robotnikom 


96 rodzin górniczych 277 


Na budowanym przez Zakład Osie 
dli Robotniczych osiedlu „Koszutka ” 
koło Katowic odbyło się. oficjalne 
przekazanie do użytku górnikom ko- 
palni „Katowice” i „Eminencja 96- 
dwuizbowych mieszkań w nowowznie 
sionych 8-miu nowoczesnych dwu- 
piętrowych blokach. 


Ukończene domy, są częścią po- 
wstającego osiedla górniczego, które 
liczyć będzie ogółem 22 bloki miesz- 
kalne. Położone blisko centrum mia- 
sta, na wygodnym szłaku komunika- 
cyjnym osiedle posiadać będzie wła- 
sne przedszkołe i spółdzielnię, 


Pierwszym mieszkańcem w nowo- 
wybudowanych blokach został czo- 
"łowy przodownik pracy kopalni „Emi 
nencja”, rębacz przodowy — Stefan 
Macherski. Macherski nie ukrywa 
swej wielkiej radości z możności 
mieszkania w tak dobrych warun- 
kach. 

„Cieszę się niezmiernie — mówi 
on — z otrzymanego, nowoczesnie 
urządzonego, dwupokojowego, pięk- 
nego mieszkania, co pozwoliło mi o- 
puścić dotychczasowe moje mieszka- 
nie w baraku. Będąc bezpartyjnym 
doświadczyłem na sobie wielkiej tro 


nie sylwetka cwanego ex-pisarczyka 
sądowego, Strasza, którego kaprys 
„wiujasżka” uczynił panem na Zagra 
jewicach; pogardę w nas wzbudza 
hr. Kotwicz-Dahlberg, podupadły de 
generat, utrzymujący się na powierz- 
chni życia przy pomocy pieczeniar- 
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(O komedii Blizińskiego — „Rozbitki: ) 


ski, jaką rząd Polski Ludowej otacza 
rzesze robotnicze w raju, Ta troska 
jest dla mnie bodźcem do dalszej 
jeszcze bardziej wytężonej pracy w 
walce o przekroczenie planów pro- 
dukcyjnych i odbudowę życia gospo 
darczego naszej Ojczyzny”. 

Z wielką również radością powitał 
fakt uzyskania nowego mieszkania 
piżodownik pracy kopalni „Katowi- 


ymało mieszkania 
w nowoczesnych 


domach Z0R-u 


ce", górnik przedowy — Jan Maczu- 
ła, wykonułący 200 proc. normy mie 
sięcznie, j . 

Wśród górników, którzy otrzymali 
nowe mieszkania znajdują się czoło- 
wi przodownicy pracy kopałni „Ka- 
towice'” — Paweł Korczyk, Henryk. 
Sikora, Emil Ślusarczyk, Wilhelm 
Matlachowski oraz najlepsi górnicy 
kopalni „Eminencja. 


Robotnicy-na kierowniczych stanowiskach 


W Państwowym Przedsiębiorstwie 
Połowów Morskich „Barka” w Świno 
ujściu, została mianowana kierowni- 
kiem sieciarni ob. Pelagia Odrobna, 
zatrudniona dotychczas jako pracow 
nica fizyczna. 

Ob. Odrobna jest córką rolnika z 
poznańskiego. Po ukończeniu szkoły 
powszechnej pracowała na roli. Po 
wojnie osiedliła się w: Świnoujściu, 
gdzie pracowała jako ekspedientka. 
Z dniem 1 kwietnia 1949 r. została 
przyjęta do przedsiębiorstwa „Bar- 
ka" w charakterze sieciarki. Szybki 
awans ob. Odrobna zawdzięcza swej 
energli, pilności w pracy i doskona- 


ny pan na Czarnoskale wyzyskuje 
po złodziejsku przywiązaną do swe- 
go domu służbę, defraudując grosz 
odłożony na ostatnią godzinę przez 
wierną Łechcińską. 

Godną żoną swego męża jest szam 
belanicowa  Czarnoskalska, która 
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CZARNOSKAŁY 


stwa i fagasostwa; nie podoba nam 
się również „sklłepikarz — szlachci- 
cem“,  Dziendzierzyński, wyzyski- 
wacz i dusigrosz, opętany przez: ņa- 
rystokratyczny snobizm”, Lecz nie 
na nich się przecie kończy galeria 
ujemnych typów komedii Blizińskie- 
go. Bo czyż rie ia an sam 
imć szambelanic Czafnoskałski? Pan 
ów wszak bardzo nienawidzi „no- 
wych ludzi”, „nieurodzonych dorob- 
kiewiczów”,a jednak nie przeszkadza 
mu to stręczyć własnej córki „temu 
chamowi” Straszowi i starać się, by 
syn poślubił Palę Dziemdzierzyńską. 
Nie od rzeczy będzie dodać, iż dum- 


wszystkie środki, prowadzące do u- 
Urzymani4 materialnej „potęgi rodu”, 
uznaje za dobre, celowe i moralne. 

Intencją autora było, zdaje się, 
przydać cechy tzw. szlachetne czwór 
ce młodych: Maurycemu i Gabrieli 
Czarnoskalskim, ich kuzynowi Wła- 
dysławowi Czarnoskalskiemu tudzież 
Poli Dzieńdzierzyńskiej, _„Szlachet- 
ność” atoli Maurycego w tym się ob 
jawia. iż „dumny młodzian” nie chce 
żyć wyłacznie z posagu, lecz prag- 
nie „pracować%.. w sklepie teścia 
Dziendzierzyńskiego. Gabriela znowu 
zdradza niechęć do  „wstrętnego” 
Strasza, lecz gdyby nie przypadek, 


temu opanowanin zawodu. 
* + * 


Dnia 30 października br. w sali 
WRN w "Szczecinie odbyła się uro- 
czystość zakończenia budowy pierw- 
szego szybkościowca, wzniesionego 
na terenie niiasta. 


W czasie uroczystości przadow* 
nik pracy Antoni Rajman otrzymał 
nominacje na wicedyrektora produk- 
cji w Szczecińskim Zjednoczeniu Pań 
stwowych Przedsiębiorstw Budowla- 
nych, - r 

Robotnicy, którzy wyróżnih się 
przy budowie otrzymałi dyplomy i 
premie. . 


Niedawno słuchacze zbiorowo byli 
w teatrze. Odbyli także wspólną wy- 
cieczkę do Krakowa, a teraz wybie- 
iaig się do Warszawy. 
Nauczycielka jest również zado- 
wolona ze swych „tdczniów*. 

-— Rzadko kiedy spotkałam się — 


nauki. 
Przerwa się: kończy, "wobec czego 


ce, poi 4; "M. 
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2 ZE 43 O) 
teratów polskich 
go Wydawnictwa Zagranicznej Li 
teratury, Wr. 
Książka zawiera nowele i opo- 
wiadania Adolfa Rudnickiego, Ja- 
szego Piitramenta, Wandy Żół- 
kiewskiej, Jarosława Iwaszkiewi- 
«<a, Heleny, Boguszewskiej, Woj- 
ciecha  Żukrowskiego, i innych 
współczesnych pisarzy. polskich. 

Krytyczną oceńę zbioru. prze- 
prowadził Walerian Arcimowski, 
podkreślając, ża książka przedsia 
wią znaczny okres historii narodu 
polskiego. Zawarte w, zbiorze u- 
twory odzwierciedlają w piękhej 
formie artystycznej upadek sta- 
rego systemu, walkę naródu pol 
skiego przeciwko hitlerows km o- 
xupantom, wyzwolenie Polski 
przez Armię Radziecką i pierwsze 


kroki narodu polskiego na drodze , 
budownictwa nowej d:mokratycz-, 


nej Ojczyzny. z 


'Zabierając głos w dyskusji wy. 


bitni* znawcy literatury, Krytycy" 
i pracownicy wydawnictw mo- 
skiewskich. podkreślili, „że walka 
w liieralurze polskiej o realizm 
rozpoczęta nazajutrz po Wyzwóle 
niu, zachowuje w peini swoje zna 
czenie i ostrość. Zebrani wyrazili 
życzenie wydania w. języku ró. 
syjskim innych utworów współcze 
snych pisarzy polskich. 
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zostałaby przecie jego żoną (na pē- 
wno tzw „niewierną', przyprawiają- 
cą mu rcgi z zakochanym kuzynkiem 
Władysławem). 

„Piękno charakteru” Władysława 
ogranicza się do wyzwania na poje- 
dynek rywala Strasza.. po zerwaniu 
przez tego ostatniego małżeństwa z 
ukochaną Gabrielą. Również i Pola 
Dzieńdzierzyńska — mimo, iż prze- 
jawia skrupuły co do zachowania pa 
py — rie daje. żadnych gwarancji, 
iż będzie tym „jabłkiem, które dale- 
ko padnie od jabłoni”, 


Parę słów o inscenizacji 


Decydując się na otwarcie sezońu 
komedią Blizińskiego pt. „Rozbitki” 
dyrekcja Teatru Powszechnego win; 
na wziąć pod twagę, iż mamy obec- 
nie rok 1949. 

Tragedia Bęc-Walskich doprawdy 
dziś nikcgo nie wzrusza. I dlatego 
perypetii Czarnoskalskich nie wolno 
podawać inaczej, niż w formie saty- 
rycznej groteski, widząc ujemne ty- 
py szłuki nie tyłko w Straszach i 
Dziendzierzyńskich. 

Włodzisław Ziębiński, który jako 
aktor stworzył bardzo wyrazistą i 
właściwie ujętą sylwetkę hr. Kotwi- 
cza, jako reżyser sztuki nie uwydat- 
nit zbyt mocno rozkładu moralneaa 


„Mi 


arystokratyczno-burżuazy jnego wia; 
ta „rozbitków“. AYJR 

Daje się to widzieć chożby w'yrze 
Adama- Cypriana, który jako szam- 
belanic zamiast odreżać — budzi w. 
pewnych momentach sympatię („do | 
bry ojciec” w IV akcie). 

Bardzo śmieszny Dziendzierzyński 
(Władysław Walter) jest, niestety, 
wyzuty zupełnie z drapieżności skle- 
pikarza-wyzyskiwaczą. 

Niepotrzebne są, naszym zdaniem, 
pewne ciepłe „liryczne” nutki w grze 
Adolfa Dymszy. Przecież Strasz to 
„cham zimny i zuchwały”. Również 
w grze młodych (Maurycy—Olgierd 
Jacewicz, Gabriela. — Celina Klim- 
czakówna, Pola — Ludmiła Fiorbac- . 
ka, Władysław — Eugeniusz Stawow 
ski) należało raczej osłabić tony 
„tragiczne” na rzecz akcentów ko- 
micznych. Ten młody hrabia, pragną 
cy „tyrąć” za ladą sklepową, ta ary. 
stokratyczna „zielona gęś", poświę- 
cająca „głębokie uczucia” na rzecz 
interesu rodziny.. To powinno wi- 
dza bawić, a nie „rozczulać”, 

Dekoracje Jerzego Zaruby — w 
„styłu epoki" (niepotrzebna kotara, 
w akcie pierwszymi). Kostiumy (ie- 
goż autora) dowcipne, źrobione „pod 
Kostrzewskieqo”,. á i 
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DATY. 


Ą Żyw, me Fa s Rejs 


WAŻNIEJSZE m TELEFONY. 
4— "Dworzec" Kolejowy 
47 — Milicja Obywatelska «s 
51 — Straż Pożarna . ji 
305 — Straż : * Pożarna idzwonić | 
` tylko, wowypadku Poza 


R. S: W. „Prasa”, Plac *Kóć- 
ciuszki JA ie MARO: ` godziny 
przyjęć 10 —: 


Eleny, Ru D 


[07 oai. 15. 30 zebranie Pod- 
stawowej Organizacji Partyjnej 
Fabryki Pasów, Referent — tow, 
Radoń. = 


|. s 
Jutro: (wy ý 
O godzinie 16 REYN zebranie 
członków - Organizacji Partyjnej 
przy Szkole Przysposobienia: Prze 
mysłowego Nr: 50 i Pedhurtowni 


Centrali TAREAS], Referent — 
tow, Lasota us: zy KAB 3 
i4by Pą . * i : 


O godzinie 14 zebranie Organiza 
cjj w Państ twowych Zakładach 
Przemysłu Węłnienego Nr 29 — 
referent tow, Błaszczyk, » 

Wszystkie: zebrania poświęcone 
są 32 siziecniowej rg i Rewolu- 
cji Październi 


GŁOS 


TOMASZOWŚSKI 


' Związek Bojowników o Wolność i Demokrację 


wybiera nowe władze tomaszowskiego oddziału 


` Ubiegłej niedzieli w sali Miej- 
„sk,ej Rady Narodowej odbyło się 
Walne Zgromadzenie '-członków 
„Związku /Bojów ników o Wolność 
SĘ Demokrację z nenu Tomaszo- | 


wa. D 


t Bor *zagajeniy. zgromadzenia 


| przez“ przewodniczącego "Tymcza- 


sowego Zarządu . tow. Żielińskie- 
go, powitaniu zaproszonych gości 
i powołaniu na przewodniczącego 
prezydęnta miasta ‘tow Mazurka 
— referat „omawiający. zadania 
Związku na tle uchwał Kongre- 
su Zjednoczeniowego ' organizacji 
kombatanckich, oraz stanowisko 
Związku — w walce o pokój — 
wygłosił tow. Wierzba. 

Po dyskusji nad wygłoszonym 
przemówieniem i złożeniu spra- 
wożdań przez Tymczasowy Za- 


rząd — przystąpiono do wyboru 


nowych władz Związku 

W wyniku głosowania do Za- 
rządu zostali wybrani: Eugeniusz 
Zieliński, Franciszek Ogórek, Ig- 
nacy:Kielbasiński, Kazimiera’ Spa 


łowa, Marian Listwoń, Antoni Mi |- 


chalczyk, Czesław  Pieśkiewicz, 
Stanisław Życzyński i Anna Ja- 


|wórkówna . 


v Do Komisji Rewizyjnej — Wło 
darczyk, Karliński. Karczewski, 
Wójcik i Kapruziak. 

Do Sądu Koleżeńskiego — Ma- 
zurek, Gastpary, Dryńska, Niz- 
wald i Osiński, 

Wybrano również delegatów na 
Okręgową EWĘ oraz przy 


A jednak — MCa.. 


Kto ponosi odpowiedzialność 


za marnotrawienie pieniędzy ? 
W połowie Ubiegłego roku wła | budowę Domu  Towarowego na 


dze samorządowe przekazały wy 
palony budygek przy zbiegu ulic 
Armii Czerwonej i Antoniego 
Powszechnym" Domom  Towaro* 
wym. Powszechne Domy Towaro 
we przejęły "obiekt i zatrudniły 


kierownika = nie sstni iejącej „deszcze 


placówki. 
W kwietnii przystąpióno. dO 
odgruzowywania _ przydzielonego | 


obiektu, zapowiadając zakończe- 
nie prac jeszcze przed zimą. . 
W sierpniu! okazało się, żeby 
budynek mógł stanąć według opra 
cowanych planów: technicznych, 
trzeba wypalone mury zburzyć, 
łącznie z fundamentami. We 
wrześniu rozpoczęto wyburzanie 
i dziś jest ono na „ukończeniu. : 
W chwili obecnej — zaistniała 
nowa, paradoksalna już sytuacja. 
Pismem z dnia 29.10. br. Na- 
czelna Dyrekcja PDT w Warsza 
wie powiadam.a miejscowe czyn- 
niki, iż „Ministerstwo Handlu 
Wewnętrznego  zakwestionowało 


obecnym placu . w „Tomaszowie 
Maz. nakazując ham poszukać in 
nego, odpowiedn. ego miejsca”. 

A więc dotychczasowe prace 
były, „niepotrzebne, Opracowane 
lany techniczne można schować 
lo „archiwum, a. wydane pienią>. 


[dze zapisać na straty. Nie łatwo 
się z tym pogodzić. 


„Czynnik społeczny i polityczny 
wypowie się w tej sprawie. Ale 
wypowiedź nie może się ograni- 
czyć jedynie do ewentualnego 
wskazania nowego miejsca na 
Dom Towarowy. Musi ona iść 
dalej. Musi wskazać na karygod- 
ne i niedopuszezalne traktowanie 
w ciągu ostątnich kilkunastu mie 
sięcy sprawy. budowy- PDT w To 
maszowie, musi zawierać żądania 
wyciągnięcia pełnych konsekwen 
cj. w stosunku do tych, którzy 
zawinili stratę' pieniędzy pań- 
stwowych i opóźniają powstanie 
na terenie naszego miasta nowej 
placówki handlu: uspołecznionego, 


jęto szereg wniosków, zlecających | polityczni — zgromadzeni w 'dniu | 


między innymi: wciągnięcie do 
Związku. ofiar i Więźniów reżimu 
sanacyjnego, opiekę nad rodzina- 
mi poległych, opiekę nad groba- 
mi poległych: „bojowników o wol- 
ność. 

Na zakończenie przyjęto rezolu 
cję następującej treści: 

„My bojownicy o Niepodległość 
i Demokrację — wczorajsi żołnie 
rze — partyzańci i więźniowie 


Robotnicy tkalni 


walczą o podnies enie produkcji 
` Zobowiązania wykonamy wcześniej — 
mówi tow. Kudliński 


TAMY, również zobowiąza- 
nie wykonamy wcześniej — mó 
wi przodownik pracy, tkacz 


Piotr Kudliński „gdy rozmawia- 


my z nim o produkcji tkalni, 

Dobrze pracuje tkalnia — nie 
ma dnia, by produkcja nasza 
nie dawała więcej metrów od 
zaplanowanej normy.  Szczyci- 
my się naszymi- osiągnięciami 
i jesteśmy "pewni, że zarówno 
plan roczny, jak i plan trzyletni 
wykonamy o jakieś 2—3 tygo- 
dnie wcześniej od ustalonych 
terminów, ` 

Wszyscy ú nas ha tkalni doce 
nieją — mówi dalej tow. Ku- 
dlińsk; znaczenie tej sprawy i 
chcąc pokażać, że plany można 
wykonać wcześniej tak, jak zro- 
biła to przędzalnia — postano- 
wiliśmy zwiększyć wydajność 
pracy, 

Nikt więc nie spóźnia się, ża- 
den również z tkaczy nie oddala 
się od warsżtatu, a jeśli obecnie 
jakiś robothik zwolni się z pra- 
cy to już dla, poważnych przy- 
czyn. Jest'jeszcze jedna rzecz 
bardzo poważna, którą podnio- 
sła nasza produkcję — wszyscy 
w tkalni: współzawodniczą i na 


tym odcinku osiągamy dobre 


wyniki. „.. o, 


Wypowiedzi tow. Kudlińskie- 
go znajdują swoje potwierdze- 
nie w cyfrach, które, mówią, iż 
tkalnia ma dobre wyniki pracy. 
Już bowiem w dniu 28 paździer 
nika oddziął ten plan na ten mie 
siąc wykonał w 118,8 procent 
osiągając 7:284 mtr. nadwyżki, 
Odnośnie zaś zobowiązań, jakie 
przyjęła tkalnia o wykonanie 
planu trzyletniego przed termi- 
nem — oddział ten wykonał wy 
sokość zobowiązania przypadają 
cego na, październik w dniu 27 


ZE SPORTU 


Związkowiec „Lechia“ hije „Gwardię“ z Piotrkowa10:4 


wW towarzyskim spotkaniu bo- | kwalifikację 


kserskm miejscowy „Związko- 
więc Lechia*. pokonał piotrkow- |. 
ską „Gwardi R w stosunku 10:4.. 


Wyniki poszczególnych , walk 
przedstawiają się następująco (na 
pierwszym miejscu pięśc arze 
„Gwardii): 

W wadze muszej — Pawłowski 
bo chaotycznej walec przegrywa, 
na punkty ż-Makowskim.. Obaj 
otrzymują po 1 napomnieniu. 

W wadze koguciej Paweł- 
czyk — Ogłuszko, Wyniku n'e o- 
trzymano z powodu niskiego wie 
ku Ogłuszki. Walka obfitowała w 
wasołe momenty. 

Kaczmarek walcząc z war 
dowskim, będąc 3 razy na des- 
kach, zostaje w Il-cim starciu 
odesłany do rogu. Zwycięża 
Twardowski przez t.k.o. Nadm'e 
nić należy, że Kaczmarek miał 
2 starcia, nieznacznie wygrane 1 
przegrał lz braku kondycji. 

W wadze piórkowej — Wier- 
cńsk" przegrywa na: punkty z 
I 'atuszewsk/m.  Maluszewski zwy 
c'ężył dziękk lepszej końcówce. 

Wnuk wygrywa na punkty z 
Be jlakiem, mając stałą przewa- 
sę 1 będąc w ataku, 

W wadze - lekkiej — Rakoczy 
rogisje w If-gim starciu odesłany 
tla rogu. Zwyć ęża Golenia przez 
tko. 
| W wadze średniej — Chadaj 
już w I-szym starciu zostaje wy- 


| 3i iczony i zniesjony z ringu, Zwy 


|cięża Świdziński przez t.k.o. 
Kumiak zwvcieża  nrzez tlvs- 


Dybowskiego w 
I-giej rundzie. 
Sędziował w ringu por. Kasz- 


kow, na punkty Rymkowski. 


WYNIKI 

WEWNĄTRZKLUBOWYCH 

MISTRZOSTW 
LEKKOATLETYCZNYCH 

Odbyte na zakóńczen'e sezonu 
lekkoatletycznego wewnętrzne 
zawody .Związkowca” dały wy- 
niki na ogół słabe, Zawody odby 
ły się w złych warunkach (zi- 
mno), co wpłynęło ujemnie na 
csiągnięte wyniki. 

w poszczególnych konkuren- 
cjach uzyskano następujące wy- 
niki: 

pchnięcie kulą: 1 m. Kott Eu- 
geniusz — 10,58 m. 

rzut dyskiem: 1 m. Kott Eu- 
geniusz: — 33,26 m: 

skok' wzwyż:'1 m. Mazurek — 
1,49 m. 

rzut młotem: 
-= 350,18 m, 

Wynik w młocie 
rekordem Tomaszowa Maz. 


gr 


szym 'od ostatniego o 127 

REKORD O TYCZCE i 

Przed n'edzelnym meczem pil 
ki nożńzj „Kolejarz“ (Koluszki— 


1 m. Kobyłecki 
jest nowym 
lep- 
cm. 


„Związkowiec” (Tom.) odbyły się 


zapowiedzi ane próby pobicia re- 
kordu Tomaszowa w skoku o tycz 
ce. Na starcie stanęli tylko Lis i 
Sęk. Próby mie powiodły się. 
Lis uzyskał wysokość 292 cm., 
zęk tie mógł przekroczyć 282 cm. 
Przeszkodą w uzyskaniu lev- 


szych wyników był przejmujący 
chłód oraz przeciwny wiatr. 
ODWOŁANE BIEGI 
NA PRZELAJ 
Mając na- uwadze zdrowie za- 
wódn'ków = Podokręg Lekko- 
atietyczny odwołał zapowiedzia- 
ne na zakończenie sezonu biegi 
na przełaj z powodu zimna. 


WYNIKI PIĘCIOBOJU 
DRUŻYNY HARCERSKIEJ 
100 m.: Kocik — 13,3 sek. 

Iwanik — 13,5 sek. 
kula: Kock — 10,13 m., Tro- 
cha — 9,09m; 


w dal: Kocik — 469 m., Iwa- 
nik — 4,63 m. 
dysk: Kock — 32,15 m. Iwa- 


tik — 29,95 m. 

wzwyż: Iwanik — 1,35 m. Ko- 
cik — 1,20 m. 

W punktacji ogólnej  zwycię- 
żył Kocik — 68 punktów, przed 
Twanikiem — 64 punkty i Trochą 
— 57 punktów. 


SIATKA, I KÖSZ 


W spotkaniu siatkówki „Włók- 
niarz .—- SPP wygrał „Włók- 
kiarz 3:0. Poszczególne sety: 
15111, 15:91 15:% 
| W. piłce - koszykowej „Włók- 
narz“ pokónał wysoko SPP w 
stosunku 36:3, mając miażdżącą 
przewagę. 


W spotkaniu pokazowym w ko 
szykówce teamów A į B „Włók 
niarza', zwyciężył team B w sto 
sunku 41:28. 

W koszykówce wyróżnili się 
bracia Stepniacy i Nagrodzki, 


EŃ jai MT = 3 4 aś 


34) października 1949 r. na zebra- 
niu. wyborczym Oddziału w, To- 
maszowie Mazowieckim — wyra- 


«żamy głęboką radość z powodu. 


zjednoczenia się w jeden Związek 
Bojowników o Wolność. ij. Demo- 
krację — świadomi, że -Zjedno- 
czenie sto pomnoży siły demokra- 
tyczne naszego. kraju i zapewni 
szczęśliwy rozwój naszego naro- 
du. 


z PZPW Nr 29 


w 7 117, 5 procent, osiągając 6.863 
mtr. nadwyżki: 

Wyniki istotnie są świetie i 
niewątpliwie utrzymają się na- 
dal. Robotnicy tkalni podjęli 
zdecydowaną walkę o uzyskanie 
dalszego wzrostu produkcji. I 
napewno. dopomoże im w,tym 


współzawodnictwo, - do którego 


prz stąpili wszyscy  robołnicy | 
tkalni i z oddziałów spombeni- 


czych — cerowalni, smhowalni” i 
skręcalni. sy BE 


Przypominamy... 
Przypominamy, że Zarząd «Miej 


ski mie odpowiedział nam nA -in- 
terpelację czytelników: lzemir8zczi 
ne w numerach z dnia. 9, 10. pit. 
„Ulica Lipowa prosi a pomoc” ż 
z dnia 26. 10, pt. „Czy to nie pach 
zi biurokracją“ i z dnia 21 10. 
„Kiedy kładka doczeka się re 
OE 
Z uwagi, iż autorzy listów — 
ludzie pracy, prosili o pozytywne 
załatwienie spraw związanych z 
ich codziennym bytowaniem, raz 
jeszcze prosimy władze- miejskie 
o łaskawe wyjaśnienie: poruszo- 
nych zagadnień, 


"dnaszego 


Zahartowani i okrzepli w iwar 
dej walce z faszyzmem. wzmocnie 
ni jednością, 'uzbrojeni-w oręż ide 
ologiczny marksizmu-leninizmu i 
w doświadczenie zwycięskiej: kla- 
*sy robotniczej — pójdziemy do 
|dalszej nieubłaganej walki z im- 


mi przejawami faszyzmu. 
'mego i obcego. Ej 

Opowiadając się całkowicie ża 
stanowiskiem Ludowego Rządu 
Polski w sprawie iiregułowania 
stosunków między państwem j Ko 
ściołem trwać będziemy na stra- 
ży wolności sumienia, a na groź: 


rodzi: 


waną*postawą w celu szybszego 
budownictwa socjalizmu w Pols- 
ce. 

W wipełatańn: powyższych za 
dań korzystać będziemy z boga- 
tego doświadczenia pierwszej oj- 
czyzny. socjalizmu — Związku Ra 
dzieckiego. ~“ 

Stwierdzamy zarazem, że przy 
jaźń nasza ze Związkiem Radziec 
kim podpisana jest 'serdeczną 
krwią, przelaną w walce z cata- 
tem, podpisana cierpieniami w hi 
tlerowskich obozach ` koncentra- 
cyjnych. 

Dołożymy: wszelkich starań, aby 

przyjążń ta krzepła i potężnia- 
ła we wspólnym wysiłku budow- 
nictwa sprawiedliwego świata lu- 
dzi wolnych. 


perializmem do' walki 7. wszelki-.| 


'by ekskomuniki odpowiemy wzmo | 
‘Żoną wydajnością pracy i zdecydo. 


Dziś otwarcie 
wystawy 


Gazetek Ściennych 


Dziś o kodi 17-ej w sali 
konferencyjnej Powiatrwej 
«Radz Związków  Zawądo- 
wych nastąpi otwarce Wy- 
stawy  Gazetek "Ścieniiych, 
zorganiżowanej w ramach 
"Miesiąca  Pagłębienia 'Przy- 
jaźni > Polsko - Radzieckiej 
przez Wydział Propagandy 
MK PZPR : Redakcję „Gło- 
sw Fomaszoewskiego”. 

W związku z powyższym 
proszeni są o przybycie na u- 
| roczystość: otwarcia człeńko- 
wie kolegiów redakcyjnych 
gazetek ścienych, przedstawi 
cele TPPR, ZMP i; Związ- 
ków Zawodowych. 

Zaproszenia imienne nie 
były wysyłane. 

Począwszy od dnia jutrzej 
szego — wystawa rtwarta bę 


dzie bez przerwy od „ godz. p 


10 do godz. 19-ej.” 


. Odprawa 
kierowników świetlie 


Dziś o godzinie 10 w Powiato*> 


wej Radzie Związków: Zawod- 
wych cdbodzie się odprawa kierow 
ników świetlic z terenu miasta, 
Referat Kulturalno-Oświatowy 
przy, PRZZ prosi o przygotowa= 
nie przez. kierowników świetlic 


n 


ogólnych sprawozdań z dotychcza + 


sowych prac i ò punktualne przy 
bycie, 


Nasi korespondenci pisza | 


Uroczysta. akademiq święciliśmy 
Miesiąc Pogiębienia Przyjaźni Palsko-Radzieck ej: 


W ogólnych uroczystościach, or 
ganizowanych z okazji Miesiąca 
Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Ra- 
dzieckiej i nasza załoga, załoga 


PZJG Nr 3 wzięła udział poprzez. 


zorganizowaną w tych dniach u- 
roczystą akademię. 


Po zagajeniu i. gbięciu: : przewod |. 


nictwa uroczystości przez” przeź 
*wodniczącą Rady»: Zakładowej, 
taw Janinę Smołównę, przemó- 
wienie okolicznościowe wygłosił 
'tow. Jodłowski. i 

Mówca,- po zanalizowaniu. mię- 


„.|dzywojennego okresu, w którym |- 


reakcja polska łącznie. z prawico- 
wymi przywódcami 'socjałdemo= 
kracji — szerzyła nieufność i^nie 
nawiść do budującego śis .Pań- 
stwa  Socjalizmu, stwierdził, iż 
 przodująca część klasy robotni- 
czej, -polskie masy: pracujące, u- 
ciskane przez bezkapitalistyczny 
reżim, widziały 'w Związku Ra- 
dzieckim swego obróńce i | sqjusz 
nika. 

Rewolucja Październikowa 1917 
roku — pozwoliła narodówi pol- 
skiemu odzyskać wolność, Sana- 
cyjna propaganda fałszowała tę 
prawdę, 

Po raz drugi — odzyskaliśmy 
wolność również dzięki ofiarom 
i bohaterstwu -mas . prącujących 
wielkiego sojusznika. 


Dlaczego nic się nie zmienia w. pracach RDK? 


Pisaliśmy w początkach ubiegłe. 


go miesiąca o naradzie, jaka z ini. 
cjatywy Miejskiego - Komitetu 
PZPR zwołana została. celem: prze 
dyskutowania į znalezienią “dróg 
dala właściwej pracy Robotniczego 
Domu Kultury, 

Po kilkugodzinnej dyskusji, któ 
ra wyjaśniła różnego rodzaju lud 
ności i niedociągnięcia — narada 
zakończona została  sformułowa- 
niem wskazań i wytycznych, któ 
reby zlikwidowały dotychczasowy 
stan | bezhołowia i nieskoordyno- 
wanej pracy w i Do- 
mu Kultury, 

Od tego czasu wi szereg 
tygodni i w pracach RDK nit się 
nie zmienia. W dalszym ciągi pra 
cują zespoły artystyczne, skupia- 
jące jedynie dziesiątki młodzieży, 
a reszta — którą liczymy już na 
setki (ubiegłej niedzieli frekwen- 
cja w świetlicy osiągnęła cyfrę 


„Młoda Gwardia“ 


w ach festivalu filmów ra 
dzieckhich kino „Przedwiośnie“ 
wyświetla „Młodą, Gwardię — 


film o bchaterstwie, poświęceniu 
i umiłowaniu - władzy radzieckiej- 
przez  komsomolską młodzież 
Związku Radzieckiego, n i 

Film ten nie potrzebuje recen- 
zji. Możną. stwierdzić jedno ne 
ko: trzeba go zobaczyć: 


$ Â 3 
stra ha aa aT 


Pon dalej pozostaje. bez opieki, 

darei pozostaje bez kierownictwa, 

j ogranicza się jedynie i wy- 
eii "do „potańcówek“, 

Piszemy o tym zagadnienit z 
"troską, Z troską nie tylko o selki 
młodzieży, które przewijają Się 
przez świetlicę Robotniczego Do- 
mu Kultury, ale z troską o same 
oblicze, o sens i treść roboty kul 
turalno-oświatowej, jaką zlecono 
do prowsdzenia Związkom Zawo- 
dowym, 

Sprawa nie może.być pozosta- 
wiona w Stanie jaki istnicje 
dziś, Kierownictwo Związku Za- 
wodowego Włókniarzy, który aktu 
alnie jest gospodarzem RDK win 
no zająć się tym co w RDK się 
dzieje. * | 

Mimo przyrzeczeń — nie zebra 
ła się do dziś Komisja Kultural- 
no-Oświatowa, Mimo zstowiązań 
nie opracowano i nie rozpracowa- 
nó, nie przedyskutmtwyano dokładnie 
"i nie uzgcdnicno plánu pracy, ; za, 
jęć na terenie RDK, l 

Ze sprawą nie wòlno zwiekać. 
Toteż podnosząc ją raz cze 
wyrażamy nadzieję, że jednak 
władze związkowe, które przecjeż 
również doceniają wagę tego za- 
gadnienia, lecz może w nawalć 
prac cdsuwają je na dalszy plan 
— rozwiążą wreszcie tę sytuację. 
Bo dotychczasowego stanu — to 
larować nie wólno, GO 


— 


jesz 


p EE WF m. =P PM 


Dziś tej prawdy już nikt nie 
sfałszuje. i ; 
Dzięki zwycięstwu, nad *hitle= 


ryzmem, dzięki wyzwoleniu ziem . 


polskich, przez Armię Czerwoną 
-— odzyskaliśmy wolność i obali- 
liśmy ustrój kapitalistyczny. ` 
'Czerpiemy. nauki i doświadcze 
Tia — zhauk i doświadczóń Zwią 
zku Radzieckiego. On jest, gwa 
rantem naszej 
suwerenności; * 


'6n jest wodzem 


miepodłegłóści i + 


międzynarodowego Obozu pokoju ç 


w walce z imperializmem. A 
Nie i nikt nie przękreśli wię- 
zów łączących naród polski z na 
rodami Związku Radzieckiego. 
tak jak nikt-nie rozdzieli przy- 
jaźni i bohaterstwa proletaratu 
polskiego z masami pracującymi 
naszego wielkiego sprymierzeńca. 
Biorąc wzór į przykład 4+walk 


į; pracy narodów ZSRR. — budu- A 


jemy i zbudujemy u ‘nas PE 
lizm. 

Po przemówieniu tów. todłów' 
skiego zabrał głos -dyrektór na- 
czelny tow. Dyszy, który omówił 
wyniki współzawodnictwa ma za 
kładzie w trzecim kwartale br, 
po czym zwycięzcom: zostały: wrę 
czone nagrody pieniężne. 

Następnie — krótkie przemó- 
wienie wygłosił „obecny na akade 
mii dyrektor Centralnego. Zarzą- 
du Zjednoczenia "Jedwabniczo” 
(Galanteryjńego tow. Jankowski; 
który w krótkich słowach omó- 
wił wyniki współzawodnictwa mię 
dzyzakładowegó, a nawiązując 
do- Miesiąca Pogłębienia Przyjaź- 
ni Polsko - Radzieckiej stwier- 
dził, iż na tym odcinku, na odcin 
ku Socjalistycznego  współzawod 
nictwa i socjalistycznego stosun- 
ku dó pracy — czerpiemy i ćzer 
pać będziemy wzory ze Związku 
Radzieckiego. W zakończeniu — 
tow. Jankowski wręczył przewod 
niczącej Rady Zakładowej czek 


na pół miliona złotych, które- nasz. 


zakład zdobył we współzawodni- 
ctwie międzyzakładowym. 

W części artystycznej akade- 
mii wystąpiły młodzieżowe zespo 
ły Liceum Pedagożicznego j Li- 
ceum Handlowego. 4 

Korespondent „Głosu* 
Zofia Fiłanowicz 


idziemy na „Rewizera” 


Poczay ay od dnia 1 listcpada 
zospół ; £ i zc 
ry dajs co nie o godz. 18,90 
w sali teatralnej RDK wanzniałą 
komedię Gogola Rewizor, 

Sztuka przygotorz dna z wielkimi 
nakładem: pracy na festival sztuk 
rcsyjskich j radzieckich będzie się 
niewątpliwie cieszyć powodzenieni 
wśród tomaszowskąej publiczne- 
ści, % 

Reżyseria i dekoracie — prof. 
Wilezvńskiego, 


> Dosad Kultu « 


„ ranny” 


„KREW NA POŃCZOSZE* | 
Pod powyższym tytułem „Głos Po- 
zamieszcza  całostronicowy 
opis- zabójstwa  hiejakiego | doktora: 
Teliszewskiego, -dokonanego przez) 
RA Maćkównę, Maćkówna uda- 
wała posażną pannę, a gdy została | 
idócobs pio e i porzucona przez 
narzeczonego — zabiła go wystrza- 


łem z rewolweru, 


„SYTUACJA MIAST CORAZ 
GROŻNIEJSZA* B 


Szereg zarżądów miejskich w Pol- 
sce zawiesił wypłaty. Magistraty 
chcąc się ratować przed brakiem go- 
tówki — wystawiały weksle beź po- 
krycia, których w obecnej chwili nie 
mogę zapłacić. Zadłużenie wekslowe |; 
m. Łodzi przekroczyło już 3 miliony 
złotych — pisze „Kurier Łódzki”. 
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PANSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
ui, 11 Listopada 21, tel. 150-36. 


Codziennie o godz. 19.15 „Rozbit- 
ki*, komedia w 4-ch aktach Józefa 
Blizińskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P. Rolewicz-Ziembińskiej, W. Walte- 
ra, W. Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od 10 do 14 i od 15. 


PAŃSTWOWY TEATR 
IM. STEFANA JARACZA 
ul. Jaracza 27 
Dziś teatr z powodu prób general- 
nych nieczynny. 


TEATR LALEK „PINOKITO* TPD 
czynny codziennie — oprócz ponie- 
działków — wznawia w dniu 3 bm. 
sztukę pt. „Wilk, koza i koźlęta” 
Grabowskiego. — Początek widowis- 
ka w dni powszednie — godz. 9.30, 
w niedzjele i święta — godz. 12.00. 


* TEATR „OSA* 
Traugutta, 1, tel, 272-70 
Codziennie o gódz. 19.30, w nie- 
dziefę i święta o godz. 16 i 19.30 ko- 
media radżiecka „Wzywa was Taj- 


myr“: 
„LUTNIA" 

Dziś i codziennie o godzinie 19.15 
„Ptasznik z Tyrolu", operetka w 3-ch 
aktach- K, Zellera. 

wW poniedziałki teatr teatr merman: 


g © 
e SA. 
ADRIA (Stalina 1) — „Zaklęta na-/ 
rzeczona* — godz, 16, 18, 20 S| 
film dozwolony dla młodzieży. 
BAŁTYK (Narutowicza 20) — „Cza 
rodziej sadów“ — godz. 17, 19, 21 | 
film dozwolony dla młodzieży 
BAJKA (Franciszkańska 81) --—,„Zwą 
riowane lotnisko” — godz. 18, 20 
film dozwolony dla dzieci 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) — „Pro 
gram Aktualności Kraj. i Zagran. 
Nr 46% — godz. 11, 12, 13, 16, 17, 
18, 19,20, 21 
HEL (Legionów 2-4) — „Zaklęta na- 
rzeczóna” godz. 15.30, 18.30, 
20.30 — film dozwol. dla młodz. 
MUZA. (Pabiańicka. 173) — „Kwiat 
miłości” — godz. 18, 20 — film 


dozwolony - dla młodzieży 
POLONIA (Piotrkowska 67) — „Cza 


rodziej sadów* — godz. 16.30, 
18.80, 20.80 — film dozwolony dla 
młodzieży 


PRZEDWIOŚNIE — „Dni i noce“ — 
godz. 16, 18, 20 — film dozwólony 
dia dzieci. 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) 
„Wiłcze dolg“. — godz. 15.30, 18, 
20.30 — film dozwolony dla mlo- 
dzieży. 

ROMA (Rzgowska 84) — „Światsię 
śmieje" — godz. 16, 18, 20 — film 
dozwolony dla młodzieży 

REKORD (Rzzowska 2) — „Wśród 
ludzi — godz. 16 dla młodzieży; 
„Dni zdrady“ — godz. 18, 20 — 
film dozwolony dla młodzieży 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Pięt- 
nastoletni kapitan“ — godz. 16 dla 
młodzieży; „Cztery serca" — godz. 
18, 20 — film dozwol. dla młodz. 

ŚWIT (Bahieki Rynek 2) Kino 
nieczynne z powodu remontu 

TĘCZA (Piotrkowska 108) — „Spot 
kanie nad Łabą* — godz. 16.30, 
18.30, 20:80 — film dozwolony dla 
młodzieży 

TATRY (Sienkiewicza 40) — „Nikt 
nic nie wie* — godz. 16, 18, 20 — 
film dozwolony dla młodzieży 

WISŁA (Daszyńskiego 1) — Kino 
nieczynne z powodu remontu. 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 18) 

„Spotkanie nad Labą“ — godzina 
16. 30, 18.30, 20.30 — film nie do- 
zwolony: dla młodzieży 

WOLNOŚĆ b ody 16) — 
„Potępieńcy — godz. 16, 18, 20 
film dozwołony dla młodzieży 

ZACHĘTA (Zgier 26) — „Panna 
bez posagu“ oaz. 16.30, 18.30, 
20.30 — film dozwolony dla młodz. 


D-06947 


Co pisała prosa łódzka 3 listopada 1929 r: 
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„NIEUZASADNIONA DROŻYZNA 
UŁEK" 

„żyto i pszenica staniały o blisko 
50 procent — pisze tenże „K. LA — 
a blłki podrożały. "Na domiar złego 
waga ich jeszcze zmniejszyła się o 
kilkanaście gramów." | 


„WZRASTAJĄCA NĘDZA WSI” 
„Republikā“ narzeka na nikłe o- 


broty w handlu: manufakturą. „Przy ną dla- najszerszych mas jest bez- 


wzgiędnie W » kraju, 


| chłopów 


czyną coraz groźniejszego „zastoju w 
tym handlu. jest wzrastająca nędza 
wsi. Chłop, polski nie może kupić. go- 
bie nawet koszuli, nie-mówiąc już o 
ubraniu. Zawinił'tu znów z kolei nad 
mierny urodzaj tegoroczny, co spo- 
wodowało katastrofálny wprost” dla 
spadek cen zboża, ziemnia- 
ków itd. 


„REDUKCJA 1225 WŁÓRNIARZY" 


| ie sport wyczynowy o 


gimnestyka. 
osiągnął naj- 
wyższy” bodaj poziom na świecie — 
wy Związku Radzieckim, gimnasty= 
ka uważana jest za podstawę wszysł 
kich sportów. Gimnastykę uprawia 
młodzież « szkolna, uniwersytecka; 
wojsko, ' robotnicy i wszyscy sportow 
cy wyczynowi. 


RODZAJE GIMNASTYKI 


„W bieżącym ty got dniu fabryki włó i żp6 

kiennicze w. Łodzi zrędukują znów $ WRA 4 i 

1225 włókniarzy, przy czym połowaj W Związku’ Radzieckim ístni ieje 
fabryk zaczyna pracować po dwa lub wiele rodzajów gimnastyki, a więc: 
| trzy dni w tygodniu, Fabryka Geve- gimnastyka indywidualna, którą u- 
ra pracować będzie:3: dni w tygod-śprawia niemal każdy zdrowy obywa 
niu, to samo „Widzewska Manufak-ftel ZSRR, gimnastyka fabryczna. ar 
tura", „Scheibler.i Grohman“, itd.$tystyczna, higieniczna. sportowa 
Poza "Łym poważniejsze redukcje ro- $(traktowana jako zaprawa do innych 
botników przygotowują fabryki Bar- $sportów), niemowlęca | wreszcie gim 
cińskiego, Bennicha i Fiserta, Schei- $nastyka już czysto sportowe, będąca 


— aud: słowno-muz. 


»| bler i Grohman oraz Wima.“ 


= „KRAJ SOW IETOW" 
WYLĄDOWAŁ W NOWYM JORKU 

„Głos Poranny“ 
z Nowego Jorku: 
wojorskim dziś o godzinie 4 minut 
18 po południu wylądował sowiecki 
samolot „Kraj Sowietów“, Na lot- 
nisko przybył tłum złożony ź 15 ty- 
sięcy osób, dła "powitania dzielnych 
lotników. 


dzynarodówkę*,. Po 


donosi z depeszy Radzi eckim uprawia 
„Na lotnisku no-fnie ponad 600 tysięcy sportowców, 


jedną z gałęzi sportu wyczynowego, 
ekreślona przepisami i posiadająca 
nawet swe rekordy. 

Ten rodzaj gimnastyki w Związku 
systematycz= 


PROGRAMY ZAWODÓW 
_. GIMNASTYCZNYCH 


Na program zawodów gimnasty cz= 


Orkiestra odegrała „Mię- dny 'ch składają się ćwiczenia wolne, 
wylądowaniu ćwiczeńia z przyborami (piłki, laski. 


tłum przerwał kordon policji i bie- obręcze gimnastyczne, szarfy, w: :an- 
giem puścił się w kierunku samiolo- ki, buławy,,skakanki i inne), wi- 


tu. 


Radio 


14.20 (Ł) Fragment noweli M.- Ko- 
nopnickiej p, tyt. „Dym“. 14.50: (Ł) | 
„Sprawy naszego miasta“. 14,55 Daw 
ne tańce. 15.80 „Śpiewamy piosenki”. 

16:00 Dziennik popołudniowy. 16. 45 
(4) Audycja (dla młodzieży — frag- 
ment z książki-=Arkadego Fiedlera pt. 
„Zyyierzęta lasu dziewiczego”. 17.85 
Audycja słowno-muz. dla  Świetlie 
młodzieżowych. 18.00 „Z Kraju i ze 
świata”. 18.15 Muzyka: kompozytor. 
radzieckich. 18.40 Wszechnica Radio- 
wa. 19,00 „Wyprawa rewoluc jonistów 
w 1671 r.* — pogad. 19.15-„Syberia” 

- 20.00 Dziennik 
| wieczorny, 21.00 Koncert popularny 
w wyk. orkiestry Rozgł. Pomorskiej. 
„ 21.40 „Niziny” .— pow. E. Orzeszko- 
ie 22.00 (Ł) Felieton S. Szmaglew 
| skiej pt. „Kopciuszek wychodzi w 
Krh 2215 Koncert rozrywkowy. 

2.15 Muzyka poważna. 


GŁOS 


organ Łódzkiego Komitetu i Woje- 
wódkkiego Komitetu Polskiej Zje- 
dnoczonej Partii Robotniczej 
Redagujei. 
ROLEGIUM REDAKCYJNE, 
Telefony: 


Kedaktor nacrelny 216-14 
Zastępca red. nacrelrego . 218-239 
Sekretarz odpowiedzialny 219-05 
Dział partyjny | IMi 
„ wewn. 10 ; 
Dzieł korespondentów robr"- 
niczych i chłopskich oraz 
redekiórów ; SEROCHE ciens 
nych | 2190-42 
Dział mutacji 223-290 
Dział miejski I sportowy 2564-21 
wewn 8 i ti 
Dział ekonomiczny 218-11 
Dział fabryczny 216-13 
Dzłał rolny 7284-21 
y „ewi: g 
Rëdakoje ocas 172-351 
Ko?por ti aż. 
Łódź, Piotrkowska 70, tel. 223-202 N 
Administracja 230-42 | ` 
èia: ogłoszeń: Łódź, Piotrkow- 


-ska 55y tel. 111-50 1 114-75 
Wydawca RSW „Prasti. 
Adr. Rèd.: Łódź, Pioirkowska 36, 
ni-cie piętro. 
Druk, Zaki. Graf, RSW „Prasa“ 
Łódź, vl. Żwirki 17, tej. 205-42. 


czenia: przyrządach to, ćwiczenia 
na kółkach, drążxach, als 
„koniach, „kozłach* z łskami : wie 
lu innych mało nawet u nas noży 
przyrządach. Mistrzostwa 
styczne Związku Radzieckiego rok 
rocznie gromadzą olbrzymie ilości 
startujących. Najlepszym dowodem 
tego będzie jeśli przytoczymy iż w 
ocz r. w mistrzostwach Moskwy 
brało udział 1.940 gimnastyków i 
1 812 giwnaśtyczek, a na mistrzo- 
stwsch, wyższych uczelni Moskwy 
brało udział 1.547 mężczyzn i 852 ko 
iety. 


POZIOM GIMNASTYKÓW ZSRR 
NIE MA SOBIE RÓWNYCH 


O poziomie gimnastyków radziec- 
kich nie potrzebujemy chyba pisać. 
Nie tak dawno gościliśmy ich prze- 
cież w Warszawie i w:dzieliśmy ich 
klasę, Warto nadmienić jednak 38 że 


Koszykowe zespoły 


A klasowe 


rozpoczynają też mistrzostwa 


Po turnieju o pechar PZKSS w siat 
kówce żeńskiej i męskiej, przyszła ko 
lej.na piłkę koszykówą. Już w nad. 
Chodzący sobotę w sali YMCA rozpo- 
tzynają stę zawody drużyn żeńskich o 
mistrzystwo kl A. O godz, 18.ej Spój 
nik. spotka się £ LES Włókniarzem, 
następnie , Chemia ze Zwięzkowcem 
Zrywgmy. 

w wiedziejąw o godz. 10, Misiek w 
zali YMCA.— rozpoczną się zawody 
koszykówki męskiej o mistrzostwo kl. 
4 -Do klasy. tej zaawansówał Kole- 
jarz, Bawełna oraz Widzew, 

Progratn pierwszego dnia mistrzostw 
przedstawia się następująco: 


Godz. 10 — Związkówiec Zryw — 
Saójnia TB. 

Godz, 11 — Kolejarz — Bawełna. 
> Godz. 12 — Widzew — LKS Włó. 
kniarz IB. 


„Godz. 13 — Chemia — AZS (przed 
mecz lqowego, spotkania Spójnia 
ŁKS Włókniarz). 


gimna- | 


| 
| 


Efektowne i wa dybamiki ćwiczenie na kółkach v wicemistrza ZSRR 
Ibadułajęwa. 


-+Związkowceń — Zrywem'. 


Kilka słów o gimnastyce 
najprzystępniejszej formie wychowania fizycznego 


populaf i z i} 
tajDardziej najpoży pr eż 
mą wychowania fizycznego dostęp 


już w 1937 r. na robotniczych mi- 
strzostwach świata w Antworpii gim 
nastycy radzieccy odnieśli zdecydo- 
"wane zwycięstwo zostawiająć dale- 
e! poza sobą najlepsze zespoły świ a 
a 


RORZYŚCI FAKIE WYNIKAJĄ ` 
Z UMASOWIENIA GIMNASTYKI 

Odpowiedź na pytanie czemu, przy 
pisać tę ivysoką klase gimnasty- 
ków radzieckich, znaleźć nie trudno. 
Przede wszystkim więc temu, że sta- 
ła się ona już dzisiaj naturalną po- 
Ereba każdego zdrowego obywate- 
a 

Daje to podwójne korzyści: przy- 
nosi zdrowie i podnosi sprawność 
fizyczną .całego narodu i zarazem 
nie tylko w tej dziedzinie sportu, 


WOZY A 


| REPREZENTACYJNA 
kadra narciarzy 


"Kapitacat spórtówy u ustali IŁ. repre 


i ab: zantacyj ing kadrę narciarzy, cbeźmują 
ale i w wielu innych daję Naszym |-ą 90 

p zawodników, rzy wyróżr 
sąsiadom tę zdecydowaną suprema- z, M, ŚR TPR 
cię nad. innymi. „|się: wyn'kami, osięgniętymi m ubie: 
głrym sezonie: * 13:06 


PYTANIE NĄD KTÓRYM 
WARTO BY SIĘ ZASTANOWIĆ 
Wydaje nam się, że dzisiaj warto- 

by zastanowić się czy i u nas nie u- 
dzłoby się, oczywiście bez szkody 
dla produkcji, wprowadzić gimna- 
stykę do naszych zakładów pracy ja 
ko aktywny w niej wypoczynek, co 
mogłoby wpły nać dodatnio na jej wy 
dajność. 


Daniel. Kreeptów ski, * St ti Marusarz, 
Kule, Ciaptak-Gąsienica, ke Marusarz, 
(wszywy ANPTT Zekójaió), Kwaspi eń 
AREN Er Zakopane), Bachleda (8NP 
1), Wieczorek (REN: SzczyrkI, Dzie 
dzie wd Kraków), L, Tajner (War- 
fa Cieszyn), Bukowski (Gwązdia. Za. 
kopane), P.pieluch (AZS Zakopane), 


Gdyby nam się to udało — „s 
czynilibyśmy niewątpliwie  wieiki 
krak naprzód w kierunku szybkiej 
realizacji uchwały Biura Polityczne- 
go PZPR, na czym nam wszystkim 
tak bardzo zależy. 


Samek.Gąsi enie (Gwardia Zakopane), 
Heleksa (LKS Barana, W 'gła), Tę. 
grzynkiewicz (ŚNPTT Bielsko), Kar. 
piel (AZS Zakopane), Plonke (SNPTT 
Bielsko), Frensk.Gisiahica (Gwar lin 
Zakopane), Dąbrowski (LKS PRAĆ a 
Wisła), Szeli iga (AZS Zakopane). 
Ponadto ustalono 'drugą grupę Ka- 
dry reprezentacyjnej, sklad której 


Jeszcze jeden mecz 
Tym razem Łódź: gościć będzie pływaków ` „Stali“ 


Sezon jesienno-zimowy pły- 
wacy łódzcy rozpoczę 
li w ub. niedzielę meczem między-. 
okręgowym z reprezentacją najsilniej 
szego okręgu Pólski, Śląskiem. Ło- 
dzianie pierwszy start przegrali. acz- 
kolwiek były szanse na zwycięstwo, 


W nadchodzącą niedzielę będziemy 
świadkami nie mniej ciekawego me- 
czu między: drużynowym wicemi- 
strzem Polski — „Stalą“ — Katowi- 
ce, a mistrzem Okręgu Łódzkiego 
Zespół 
katowicki w pływactwie  "powojen- 
nym zawsze odgrywa poważną ftolę. 


W r. 1946 był mistrzem Polski. Po 
odejściu Ramoli z tege klubu do Po- 
lonii bytomskiej nastąpiło pewne 


osłabienie sekcji. Nie trwało to dłu- 


go. Pod oxiem trenera klubu ob. Fra- 
ni kształci się młodzież, która docho 
dzi da głosu już w r. 1947, Od tega 
czasu „Stal“ (dawniej Pogoń) za- 


wsze utrzymuje się na II lub na IH 
pozycji w Polsce. 

Najlepszymi pływakami tego Klu- 
bu to przede wszystkiui mistrzowie i 
reprezentanci Polski Szołtysek ij Pro 


«cel, 


Szołtysek od r. 1947 jest. posiada- 
czem tytułu mistrza Polski na 100 i 
200 m styl. klasycznym, Proćel cd 
ub. roku nie doznał w Polsce poraź- 
ki na 100 m st. dowolnym. Dziewczę- 
ta „Stali” mają tytuł drużynowego 
mistrza Polski juniorów. na r. t949. 
„Związkowiec-Zryw” także należy 
do czołowych klubów Polski. Na o- 
statnich mistrzostwach Polski 
V;te miejsce, a gdyby „nie choroba 
Jery. z powodzeniem mógłby. być na 
li-cim mi jejscu. Do-największych suk 
cesów ` lego klubu należy «zdobycie 
mistrzostwa Polski juniorów na rok 
1949. Sztafeta. 4x200 m'st; dowolnym 
„Związkowca-Zrywu” w ub. sezonie 
jesieno-zimowym pobiła *rekord Pol- 


zajął, 


wchodzi również 20 zawodników. 


cze of o ŁOZB 
"KOMUNIKAT 


„Wydziału Sportowego. 


Nr 10%. 


1. Przedłuża się tormiń zgłoszeń do 
driżyrowych mis striosty Okręgu kl. 
B' na rok 1949-1950 dg gaw TY 11. 
1949 r, w którym to dnin. odbędzie 
się losiwan'e w lokalu DÖZB. Zarnae 
zza się, iż obechzść T MS nie 
ig obowiązująca. 

. Z? dniem. 30, 10. 1049= został 

przyjęty w poczet członków Sidala 
Sportowego :kol. Ekert- Wł. 
3. Przypomina się, że DKS Aleksan 
drów do dnia dzisiejszego nię wpłacił 
ntleżącęch się LOZB zł, 2,500, JeBli 
w ciągu 10 dni pówyższa suma nie zo 
stanie wpłacona xd zostanie zawie 
szony, 


4. Wydział Sportowy. wzywa.'na 

dzień. 7. 11. 1949 r, godz, 18 przedsta- 

wicielą DKS Mieksandrów z -księżecz 

kami. zawodników Startujących na za 

wodach w Pictrkowie Tryb.+w dniu 

28, 10.1949 r, 

Sekretarż , 

(—) J. Służewski 

Przewodniczący Ww. 8. 
(2) W. Tyl: 


ywacki 


ski, lecz nie: długo, fies: ła się tym 
sukcesem( gdyż nieco mićj „Polo- 
nia” „Bytom w. bezpośre żetknię- 
ciu się ze „Związkow: wem” 


na mistrzostwach zimowych rekord 
ten poprawiła, 
T Najlepszymi zawodnikami łego klu 
bu to reprezentanci í wicemistriowie 
Polski; Boniecki i Kowalska oraz Do-. 
browolski, Jera, Sobczak, Jaworski. 
Mecz ten będzie jakby %potkaniem 
rewanżowym za porażkę. Łodzi ze 
Śląskiem.. | 
Czy łodzianie zrekabilitują się, 
trudno powiedzieć, gdyż, najprawdo- 
podobniejć zabraknie na starcie znowu 
chorego Dobrowolskiego. W razie po 
umyślnego . zabiegu chirurgicznego 
przed niedzielą zawodnik ten będzie 
mógł wziąć udział “w meczu. 
Przedsprzedaż biletów na powyższe 
zawody Odbywa się w sekretariacie 
KS „Związkowca'-Zrywu” przy ul. 
Pogonowskiego 82, 


W. Ażaiew 


= Daleko od Moskwy 


— Mamy prośbę, Aleksy Mikołajewiczu - -- niepewnie 
zaczął Machow -— Pozwólcie nam zostać tutaj 1 opuścić 
jeden kurs. Potem postaramy się nadrobić. Przykro jest 


nie być obecnym na takiej próbie, przecież tak' długo, się 


czekało. A nigdy jeszcze nie widzieliśmy, jak się wypró- 
bowuje takiego olbrzyma. 5 

Aleksy złagódniał i usiadł na pagórku. 

— Siadajcie, wypocznijcie. Beridze zrobił. nam zawód, 
Zatrzymał się, ugrzązł u Filimonowa i nie przyjeżdża, 
Posłałem po niegóKarpowa. Chyba wkrótce przyjadą. 

— Zdaje się, że już walą, — odezwała się Musia. 

Karpow powrócił jednak sam — zdenerwowany i roz- 
strojony. 4 

— Nasz Jerzy Zw ycięski nie ma nawet zamiśru tu się 


zjawić, oświadczył. — Kazał abyś ty przyjechał, Widocz- |- 
nie coś się stało, Jest jednak w doskonałym -humorze :: 


uśmiecha się, gładzi brodę... Pokazał mi silniki, pompy 
—- wszystko pracuje, jak: w zegarku. Wszyscy się tam 
zebrali. Beridzę przemawiał. Prześcignęli nas, towarzy SZU, 
"© taka rura szyhka sobie. nie poradzisz, a u nich wszy 


-Wszyscy 


stko składnie idzie. Ty zaś, Aleksy: Mikołajówiożu, jedź 
— surowo rozkazał. I na papierku hawet napisał. 

Na drugiej stronie kartki Kowszowa było napisane, 
niebieskim ołówkiem: „Powtarzam. jeszcze raz: proszę 
się natychmiast u mnie staw ić w bardzo ważnej sprawie“. 

Wściekły Aleksy, klnąc nielitościwie, i dobierając na 
Beridzego słowa pelne jadu, pomknął na "wezel przeładun- 
kowy. - 

+ x »* $ 
/rozpędzie na teren stacji węzłowej 


Auto wpadło w 
Wszystko tu Iśniło w słońcu i miało 


przetaczania ropy. 


odświętny wygląd. Aleksy rzucił okiem na duży kamien- 


ny budynek stacji pomp; z prawa stały rzędem ogromne 
cysterny, skąd dobiegało ogłuszające, częste stukanie 
pneumatycznego nitowania. Na całym terenie rozrzucone 
były, śnieżne białe domki: posterunkowe, teletechniczne, 
kierowników ruchu, elektrownia, kotłownia, pracownia 


mechaniczna, a tuż przy pagórkach — bursy w których. 


mieściły się domki dła budowniczych. By ło to całe mia- 
sto, wyrosłe w oczach Aleksego. =" 4 K 
Naczelny inżynier znajdował się. oczywiście, w. prze- 
stronnej, jasnej hali motorów i pomp. Obok niego i Fili- 
monowa stało w milczeniu około dwudziestu monterów. 
zgromadzili się przy pompach. Tam również 
Trzymając uroczyście w jednym ręku 


był i Seregin. 
wyglądał jak gdyby trzy- 


klucz., a w drugim kontrolkę, 


mał straż. Oczy jego. płonęły. Ogromne lśnące, maszyny 
pracowały. bezgłośńie. Filimońow umazany smarami led- 
wo trzymał się na nogach. Twarz, ręce, koszula i spodhie 
Jerzego Dawidowicza były również umazane‘ smarami. 
Ale po wyrazie oczu, spokojnej twarzy, sposobie w jaki 
szarpał brodę — można było odgadnąć, że próba urucho= 
mienia stacji pómp — wypadła doskonale. 

— Patrz, co za cuda? Nie mozę się po prostu napa-. 
trzeć! — zawołał'Beridze do Kowszowa. — Może jednak , 
przywitasz się z nami, powinszujesz zakończenia montażu 
motorów, i pómp, oraz puszczenia ich wsruch?:Powińszuj: 
chociażby.. temu oto bohaterowi, 
mieniu Filintonowa. który: uśmiechał się: znużony. 

— Winszuję — mruknął gniewnie Aleksy. ~ 

"Wszyscy: rozaśmieli. Się. Aleksy przystanąk "spojrzał na” 
pracę pomp, przespacerował się po kaflowej dc do 
hali motorów i powrócił z rozjaśnioną twarzą. > 


— Zuch z ciebie, gotów jestem pójść ' piGGKOCH, aby 
przytaszczyć tu proporzec, — zawołał, obejmując. "Filimo- 
nowa, — I wam. wszystkim .wińsz uję,. towarzysze, ` zwró- 
cit się Aleksy do monterów, ściskając: "m TĘCEL| ces 

— A my z Jętzym Dawidowiczem i Rogoweni postano- 
wiliśmy! podczas twojej nieobezności, że proporzec. zosta- 
nie przy tobie, — odrzekł Filimonow. —: Nieżaleźnie od 
wszystkiego dzisiejszy dzień kosztował cię więcej trudu, 
aniic nas 


os połóżył” rękę ha jra" 


Hf 


